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ROK IV ŁóDŻ, PIĄTEK 26 LISTOPADA 1948. ROKU. Nr 323 (1268) 

pols~~:nały:T AKTYKA BEZPRAWIA 
r~~~~tP 1~~.~~,!~~2!~'stosowana jest ~twarcie przez Anglosasów wobec 

Koleie 
I 

odniosły wielki sukces pracy. Do dnl'a 2111
1
sto pan' 'stw ub1·ega1·qcych si· o o przv1· oc1·e do ONZ :.' pada rb, PKP przewi'ozły 100 mil. ton towa- 'C 'C . 

~owd;r:k:n1~~i:P:!0~°i,".2';.3'K:1~~:~::;z~;ti Wicemin. Wyszyński przeciw dyskryminowaniu niewygodnych dla USA narodów 
mil. pasażerów, wykonując również całorocz. PARYŻ (PAP). - Na posiedzeniu Specjal- Rady, zalecającej przyjęcie kandydata do z tym każde. państwo ma prawo zająć. sta· 
ny plan przewozu". nej Komisji Politycznej, poświęconym spra- ONZ, potrzeba 7 głosów, w tym jednomyśł- nowisko zależne od własnej ocen:v potitycz. 

Do dn'. a 31 grudnia rb. PKP przewiozą po wie przyjmowania nowych państw do ONZ, nej opinii 5 wielkich mocarstw. nej. Jas~e jest przy tym, że w sprawie przyj 
nad plan l3 m'.lionów ton towarów i 36 mi- wy3tąpił z przemówieniem szef delegacji ra- Przeprowadziwszy szczegółową analizę w mowania nowych członków państwa, nale
lionów pasażerów. dzieckiej - Wyszyński. W mowie swej mi- sprawie przyjmowania nowych członków do żące już do ONZ. winny kierować się celami 

Warsztaty PKP wykonały całoroczny plan nister Wysz:Y"ński wykazał w sposób przeko- ONZ z punktu widzenia politycznego i praw- i zasadami tej organizacji. 
napraw głównych parowozów do dnia 18 listo nywujący, że propozycja przedstawiciela Ar nego, minister Wyszyński sprowadził swojE 3) przewidziane w par. 1 art. 4 Karty wa· 
pada rb, do dnia 1 listopada rb. plan napraw gentyny decydowania przez Generalne Zgro- wywody do następujących konkluzji: runki przyjęcia. nowych członków do ON21 
główny.:-h wagonów osobowych, a do dnia 5 li madzenie o przyjmowaniu nowych członków 1) każde z państw ONZ, biorące udział w są niezbędne dla podjęcia pozytywnej decy· 
stopada rb. plan <>kresowych rewizji wago- do ONZ bez uprzedniego pozytywnego zale- rozpatrywa.niu nowych kandydatur, winno zji w tej sprawie. Jednakże warunki te 
nów towarvwych. cenia ze strony Rady Bezpieczeństwa jest kierować się postanowieniami. przewidzia- nie 'VYkluczają możliwości uwzględnienia 

Coraz więcej węgla 
sprzeczna z odpowiednim artykułem Karty nymi w par. 1 art. 4 Karty ONZ. również kryteriów politycznych. 
ONZ. Artykuł ten stwierdza jasno, że Gene- 2) każde z palistw ONZ, uczestniczące w 4) w ocenie warunków przyjęcia nowych 

wydobywaią kopalnie polskie 

ralne Zgromadzenie może przyjąć w skłaci I głosowaniu w sprawie przyjęcia nowych członków każde państwo, należące do ONZ, 
ONZ nowe państwo jedynie na podstawie za członków d.o tej organizacji, podejmuje de- posiada. pełną swobodę działania, a pobud~i 
lecenia Rady Bezpieczeństwa. Dla uchwały cyzję o charakterze polityi!znym. W związku jego pozytywnego lub negatywl'ego stanowi

ska. wobec kandydata. nie podlegają żadnej 
kontroli. 

Dnia. 24 bm. załoga kopalni im. gen. Zawadz· 
:kiego w Dąbrowie Górniczej wykonała rocJ1ny 
plan wydobycia węgla kamiennego na rok l!l48, 
wypełniają~ swoje zobowiązanie, powzięte dla 
uczczenia kongresu zjednoczeniowego partii ro-

Przed atakiem na Pekin 
botniezych, na. jeden dzień przed zadekluo· LONDYN PAP. - Sytuacja na frontach ludowe okrążyły całkowicie 7 
wanym terminem. chińskich przedstawiała. się w środę rano - listyczną.. . 

5) żąda.niej ednolitego stanowiska w spra
wie przyjęcia kandydatów w odniesieniu do 
niektórych państw, czyniących zadość praw
nym i politycznym warunkom, jest zgodne 

armię nacjona- z zasadami Karty ONZ, a szczególnie z zasa· 

Dzień wykonania planu stał się wielkim świę wedlul? ostatnich doniesieit ageucji Reutera -
tern załogi, która zebrała się na dziedzińcu ko- następująco: 
palni, manifestując swoją ~olę wydobycia\ 1) W rejonie Suczou doszło do gwałtownych 
do kol'ica roku bież. 125 tys. ton w~gla po- walk o miasto Ja.n - Huan, leżące 50 kim. 
nad plan. na wschód od Suczou, w rejonie tym wojska 

(}chwalą Plenu ... H.CZZ -

2) W północnych Chinach Pekin i Tien - Tsin 
stoją. w obliczu koncentrycznych ataków wojsk 
ludowych. Lotne kolumny ludowe pojawiły się 
w odległości zaledwie kilku kilometrów do Pe
kinu. 

Deklarac1a jedności światowego ruchu zawodowego 

dą poszanowania. równości narodów I państw. 
W dalszej części swego przemówienia mi

nister Wyszyński omówił praktyczną stron~ 
całego zagadnienia, stwierdzając, że do chwi
li obecnej nie przyjęto do ONZ 12 państw, 
które złożyły odpowiednie wnioski. Sytuacia 
taka wytworzyła się na skutek stanowiska 
przedstawicieli USA ł Wielkie.i Brytanii, k• .> 
rzy wystąpili przeciwko pr:i;yjęciu do ONZ 
pewnych państw, pomimo, że państwa te cal 
kowicie spełniły stawiane im wymagania. 

Minister Wyszy11ski podkreślił. że taktyka 
mocarstw anglosaskich w sprawie przyjęcia 
niektórych państw do ONZ. uwzględnia je
dynie interesy tych mocarstw, nie ma nato· 

„Od wielu dziesiątków lat - głosi na wstę I międzynarodowej reakcji, międzynarodowe- dowych o zawieszenie działalności Federacji miast nic wspólnego z prawdziwymi intere· 
pie deklaracja - klasa robotnicza całego go obozu imperialistycznego. na okres r:oczny. W razie odmowy rada bry- sami Orga.ni7.acji. Oddzielanie jednego pań· 
świata toczy zaciętą walkę o jedność swych Deklaracja przypomina próby podporząd- tyjskich związków zawodowych grozi wystą- stwa od szeregu innych, ubiegających ir;lę 
szeregów, widząc w niej najlepszą rękojmię kowania ŚFZZ imperialistom anglosaskim, pieniem z światowej Federacji ZZ. prawnie 0 przy.1Pcie do ONZ i !!Dełniając:vch: 
poprawy swego bytu, obrony swobód demo· podejmowane przez działające w ruchu za- „Tego rodzaju uchwała. - czytamy w de- te same warunki, co i dane państwo, ozna
kratycznych i pokoju świata. Odwrotnie - ""'.odowy_m ich . a~entury, oraz i:io~jętą ?stat- klaracji - Jest atakiem na jedn11ś~ ~iędzy- czałoby wejście na dravę dyskryminac.ii wc>
wszystkie wysiłki reakcji zawsze zmierzal;v mo akcJę rozb1c1a ŚFZZ, wyraza1ącą się we narodowego ruchu robotniczego. Nie Jest o- bee nif'którvch krajów i naruszl'nia wzif'tych 
do rozbicia międzynarodowej solidarności t wniosku rady brytyjskich związków zawo- 1 (Dokończenie na str. 2-eil na siebie ~fodzynarodowych 7.0bowiązań. , 
jednqści proletariatu, w celu spotęgowania 11-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-11 
wyzysku mas pracujących, w celu zdławie
nia demokracji, w celu przygotowania agre
sji i wojny". 

Deklaracja podkreśla dalej, że rozbicie 
międzynarodowego ruchu robotniczego w o· 
kresie poprzedzającym drugą wojnę światłl• 
wą. umożliwiło hitleryzmowi i faszyzmowi 
rozpętanie tej wojny. 

Plan roczny ·wykonany 
Państwowe Zakłady Przemysłu We.I 

Wyciągając wnioski z tych doświadczeń, 
robotnicy całego świata postanowili zjedno
czyć się niezależnie od swych poglądów, re~ 
ligii i rasy. Rezultatem tych dążeń było po
wstanie po woJme światowej Federacji 
Związków Zawodowych, jednoczącej ponad 
70 milionów robotnikó~„ 

nianego Nr 16 w Choszcznie (Pomo- PZPW 
rze Zachodnie - Ziemie Odzyskam•) 
wykonały plan roczny w dniu 23 listo 

w Pabianicach 

„Ciesząc się poparciem i miłością milio
nów ludzi pracy na całym świecie - głosi 
deklaracja - SFZZ stała się potężną silą, 
broniącą praw robotniczych, swobód demo
kratycznych, postępu społecznego i pokoju. 
światowa Federacja Związków Zawodo

wych jest potężną tamą przeciwko zbrodni
czym planom podżegaczy wojennych, planom 
ucisku i ujarzmiania narodów, planom gwał
tu i grabieży, agresji i wojny, planom pano
wania nad światem. Dlatego też stała ~ię -.. 
na przedmiotem skoncentrowanych ataków 

pada rb. 
• * * 

Państwowe Zakłady Przemysłu Weł 
nianego Nr 12 w Oliwie koło Gdańska 
wykonały r()('Zny plan produkc.ii w 
dniu 17 listopada. rb. 

Meldunki o wykonaniu 
rocznego planu 

W dalszym ciągu 7 całego kraju napływaj~ 
meldunki o wykonaniu rocznego )Jlanu: 
Państwowy Przemysł Fermentacyjny za

meldował, że w dniu 10 października rb. wy
konany został roczny plan produkcji octu 
spirytusowego 6-cio procentowego, osiągająr, 

I I 
wysokość '7.130.000 Itr. Roczny plan produk-

ZllQO Raoula Koc· zalski·eno cji piwa wykonany został w dniu u bm .• o-5 5 siągając 1.204.000 hektolitrów. 

;.---··--------------" Państwowa Huta Szkła Kryształowego w 
POZNAŃ PAP. - W dniu 24 bm. zmarł w 

Poznaniu znakomity pianista. polski jeden 
z najwybitniejszych współczesnych szopenistów 
prof, Ra.oul Koczalski. leszcze w poprzednim 
dniu prof. Koczalski oduył dłuższą próbę z ba
wiącą w Pozuar:iu p1auistką bułgar8ką 
Ndjiewą. 

W godzinach popołudniowych prof. Koczals· 
ki zasłabł, a przybyły lekarz domowy dr. Smo· 
liński zarządził przewiezienie chorego do szpi
tala. Mimo usilnych zabiegów ze strony poz
nańskich lekarzy mistrz Raoul Koczalski zmarł 
w dniu wczorajszym o godz. 14-ej. O śmierci 
jego powiadomiouo Prezydenta R. P. ob. Bo· 
lc•lawa Bieruta oraz :Mrnisterstwo Kultu;ry 

Sztuki. 

Ustroniu Sląskim wykonała w dniu 15 bm. 
rociny plan produkcji według planowane.i 
wartości. 

Zakłady podległe Zjednoczeniu Przemy~łu 
Ceramiki Technicznej i Szlachetnej w Ra
domiu wykonały roczny plan produkcji w 
dniu 8 listopada rb. 

Fabryki, podległe Zjednoczeniu Przemy~łu 
Wapienniczego Dolnego Sląska wykonały 
roczny plan produkcji w dniu 11 bm. 

Zakłady Azotowe „Bobrek" w dniu 17 bm. 
wykonały roczny plan produkcji karbidu. 

Fabryka farb i lakierów Nr 13 w Gliwi
cach w dniu 15 bm. wykonała roczny plan 
produkcji. 

wykonały zobowiązania przed terminem 
Państwowe Zakłady Przemysłu Ba.. 

we!.!1an~Jl':O w Pt.bianicccb !lajwi1.•ksze 
tego typu przedsiębiorstwo w przemy· 
śle bawełnianym osiągnęły dnia 24 ii· 
stopada oJbrzymi sukces, ·wykonując 
plan roczny około ~odziny 11 rano. 

Warto podkreślić, że załoga PZPB 
w Pabianicach w swoim czasie i w oił
powiećlzi na aoel górników z kopalni 
„Z1Jbrze.Wschód" zobowią..zała się do 
wykonania nlanu roczne~o do dnia 25 
listopada. Do" dnia Kongresu postano
wiła załog-11 PZP~ w Pabianicach do
shuczyr. 2,5 miliona metrów nonad 
plan. d:> końca roku C'~tery miliony . 
dwieście t:rsiPcy metrów, 

S<>dząc z dotvchcza-.owych wynil<ów. 
"-mbitnv ten cel zostanie niewątpliwie 
osiągnięty. 

Obywatel Minister Minc 
Warszawa 

Załoga Państwowych Zakładów 
Przemysłu Bawełnianego w Pabiani· 
caeh melduje wykonauie planu roczne Jw. La tu~zk1ewicz Alfreda z PZPB w ra:-
~o dni11 24 Jistopada ~odzina dziesią.- biauicach wyeiąga os tatnią ztuk ę . 
ta i pół w i Jości 41.078.230 metrów 
tkanin, czyli osiągnęliśmy na,lwyżs1.ą I 
"'roduJ..riP, wśród zakładów przemysłu niech będą nasoZym wkładem w dzieło 
b:>'"lełruanego. umoenienia podstaw :r..asze11:0 oaństw:i. 

Zarazem nrzyrzekam:v da końca ro. w chwili Zjednoczenia Partii Robot. 
ku wyprod•1ko~ać oouad plan conaj- niczych. · 
m•·;ei 4-~00.000 metrów. 

Te Mi wyższe wyPiki pracy wśród 
Z."' kładów urzem:vsłu bewelnianego 

ZALOGA PZPB 
PABIANICE 

SocjalizDI to najtrwalszą lundaftlent n_lepodleqlości Polski! 



Str. : 

Vchwalq Plenun1 l(CZź 

~eklaracja jedno· ci świafowego ruchu zawodowego 
M1bony zorganlzd anych ruhotnUtów sto' ą na· straży Światowej Federacji Związków Zawodowych 

<Dok. ze str. 1-eJ.) ! Ustawa Taft-Hartley"a. komisje do bada- mi polskie,j ldasie robotnktej z okresu jej 
~a po~yk. t? ''a ri a _interesem angielskiej kla~y l nia dzi_ałalnośti antyameryklłńSkie.i ob.ywate walk z sarla. cją, czerpanymi ~. arsenału. hitle• 
iobotmczeJ, lecz Jesi wyrAzem na.ci11ku ame· li Stanow Z.iednoczonych. dy. kt'ymim1cJa ra- i:yzmu w w;.tcc z dcmokracJ· ł p«t5tf'J>em. 
rykańskkh i brytyjskich imperialłiitow". . owa, lynch . a osill thio wytoczenie procesu Klasa robotnicza Pćlski potępia i piętnuje 

Dckl::i.racja podkl'e~la, że uchwała ta }1bd· ptzeciwko dzi:i.laczom Amerykal'iskiej Partii te niegodziwe, antytobotnicz~ metody, sto
jęta została w chwili, kiedy konieczne jest Komunistycznej, są metodami dobrze znany- sowane do klasy robotniczej USA. 
zacieśnienie międzynarodowych więzów so· 
Udarności pomi~dzy robotnikami wszystkich 
krajów dla zwiększenia sił obozu demokra
cji i 11ostr,pu, dla wygrania wałki o p~ .;j, 
Robotnicy angielscy, podobnie, .iak ich towa· 

Rezolucja protestacyjna · 
sprawie prześladowan\a Polaków we Francji 

n;vsze we wszystkich innych krajach są za· Do Rządu Francuskit!go. Jego Eksceknc.1'1 już w roku 19~6 Francja osiągnęła przed' o· 
h1tc1·t?.So\ •ani w wygra:niu tej walki, w po· Pre1111er Queuilk. je1mą produkcjr,i węgla. Obecnie za walkę u 
!!lr.romieniu ro11p i1nej re kcji i w osi.-.gi1 • p wolność Francji, za ofi~rną, pracę poi· iego 
cin le)1Sz;ych aru•lków b 'hr: - słąd u "tn~~- rertum KCZZ energicżnie proteiituje prz"'- 1•obcitnika rząd francu ·ki ódpł a mu się przE 
IB: rai?y bryty,fbkieh zwią,3 w zawolfowyeh ci".vko prz~sJadowaniu ludności poh~kiej \' ~ śfado ania.mi i dysl ryminacjl\! 
nie mGże odpo iatl ć ó'źeni&m I interesem !'~f(i'.~~.i pi·zez \\·ład ze policyjne rz~du fr mc:..i Set.ki robotników Polaków za. io, że niti 
angielskiej klasy rcbotniczej. chcieli być łamistrajkami w toczącej si~ wal 

„Apelujemy - czytamy w deklaracji - Pclska ludność pracująca we Fl'ancji zło ·„ ce klasowej ludu francuskiego w obronie 
rto robotników angielskich i ameryka1'1skłel~ żyła wiele ofiar w jej obl'onie wtedy gd,\; ·chleba,, pokoju i suwerenności Francji, osa.
i da ich związków zawocl&wych, aby we , ·ła- Francja była pokonana i okupowana prz -t dza ~~i: w więzieniach, maltretuje, porywa no 

. snym irttN•esic, jak i w interesie 11\iędzynaro· wojska hitlerowskie. Tysi<1ce polskich górni- 'I cami z domów i deportuje do zachodnich 
dowego l'llchu robot1dcz~o nie d-Opui:'cili dd kó v. meta1owcow. robotników rolnych i wie· :stref ok~ioacyjn.vch w Niemczech. 
osłabienia czy rozłamu SFZZ, rozl:;imu kió· lu innych brało czynny udziat w ruchu opo- Plen11m I' CZZ wraz z całą · la.są robotnP 
r:r może :;;łużyć jed, nie wrognm pokoju' i rte- ru i oddało swe zycie za Francję. Po wyzwo- czą polską z ob1lrzeniem 1>rotestujc i potępia 
moltrecji, wrogom ludzi pracy. leniu P'rancji, ludność polska. a szczegoJnij lę niegodną polityki:, rząr1u fra.n<m!fldego i 

,Teeteśmy llrżekonani, że rob{!tnicy br.vt ,j.

1 

,;:tórnicy. w dużei 1:ni~rze przyczynili się swo: clonm~a się za.11rzcstania dy11krymina-0,łi, ter
scy i amerykańscy, maft>cy p~kne tra<':rc.ie .l~ prac.ą do szybk1e1 ?db1:1d-Owy . kra.Jl!· J?zi_e· roru i prześladowania ludności polskiej we 
wa.lki klasowej, są głęb~ko Jt~wiązani do k1 wysiłkom francuskich 1 polskich gormkow Francji. 
międzyna.?odowej solidarności klasy robot· · D d • M d I k• 
niczej i nie. 7oamie~i~. jej !'a „soll~ll"''!l!l~Ć'~ ~ epesza o min o ze ews 1eoo 
za.chfam1ym1 tmpenalistamJ, reakeJ(lni&tanu I • 8 
ich agenturami. Plt?num Komisji Centralnej Związków Za- cji przeciwko Yamachom reakcyjnym rządu., 

W kilku ierszach 
(-) Podano oficjalnie do Wiadomości o na.: 

wiązaniu stosunków dyplomatycznych pom1ę 
dzy ·ęgrami a Dominium Indii. Odp~w~ed
nie noty zostały w tych dniach wynueruone 
przez rządy obu tych krajów. 

* * * (-) Największe zakłady metalurgiczne \'1 

Czechosłowa-t:ji. zakłady witkowickie, otrzy· . 
maly dnia 23 bm. nazw~ „Zakłady im. Gott
walda". Uroczyśtość tli odbyła się w związku 
z 52 rocznicą urodzili Prezydenta Czechosło
wacji. 

• • • 
(-) W dniu 24 bm. upłynęło 4 lata od chwi 

li wyzwolenia Republiki Estońskie.i z niewo
li faszysto\••skiej. 

• • • 
(-) Angielski gubernator prowincji rel't· 

ska-westfalskie.i oswiadczył. re przydział mie 
sięczny chleba w tej prowił"cii zo~tan1e obni· 
żony do 2-ch kg. 

• • • 
(-) Jak donosi agencja Reutera, lotnict"ro 

angielskie mmaało przerwać obsługiwanie 
swoich linii lotniczych z powodu gęstej mgły, 
panującej w Anglii. Z l<!tnłsk angielskich nie 
wylnciał ani jeden :.amolot pasażerski. Jak 
podkreśla agcneoja, wifloclllnll1'ć wyn'"'łła wcz6· 
ra,i zaledwie 50 metrów. „ „ • 

(-) Prieby 1.1ająca nd trzech tygodni w 
Związku Radzieckim delegacja duńskich dzia 
łaczy kulturalnych zwiedziła Moskwę, Chat-· 
ków, Kijów i Tyflis. We wtorek delegac;a 
udała się do Leningradu. 

w * * 
(-) Rząd Vietnamu złożył w generalnym 

sekretariacie ONZ prośbę o przyjęcie Repu
bliki Vietnamu do ONZ. 

Wyrażamy gleboki" przPświadczenie. że mn wodow)'ch całkowicie popiera wystąpienie w walce o Chleb. wolność i suwerennóść 
newry rozbijackil' lH!'Clttnr imprri:rli-;tye:>.· R7.<idu Polskie.l!o wobec R:~ądu Francji w obro Francji okazali pełną solidarność z klasą ro- (-) Załoga pracowników zakładów nafio-
11ych w sfo~1mku do SFZZ nie zdołl\ją je.i 0 • botniczą Francji. Plenum KCZZ wyraża n11- h ·k , k 
Słabl·c·, z"e s· F'7,z -.·tonie s1·„_ .1·es~.cze p"'tft.,;.ni«,i. nie prześladowanej ·ludności polskiej we dz1'eJ·e z'e rzad Polski' Ludowei· zna1'dz1'e odpo wyc rcpubll i turkmens ięj „Turkmen-

,, ~ c " " u --~ „,, -· neft" zameldowała w dniu 21 bln. o calkoszą i jeszcze bardziej wzmocni swóJ autory- Francji. Plenum KCZZ jest dumne z zacho- wiednie środki aby położyć kres niegodnem11 witym zakończeniu 5-letniego planu wydo-
te~. światowa Federacja ZZ tyje i żyć bę- wania się Polakq1.v we Francji. którzy w cięz postępowaniu rządu francuskiego wobec Po- bycia ropy nafiowej w ciągu niespełna 3-ch 
rlue, bo fak.a j<'st wola milionów zorganizo- kiej walce klasowej ludu pracującego Fran„ laków. \ lat. 
wa.nyeh robotników na całym świecie". ------------------------------------------------------------.,W związku z pow~'Ższvm - czytamy·'" 
deklaracji - Plenum KCZZ zapewnia SFZZ. 
że polski ruch zawodowy bronić będzie ied
ności i ideałów Federacji. Plenum zaleca 
Prezydium KCZZ, iib:V pilnie śledziło wyda
rr.ePia w mięrl„;vnarodow:vm ruchn zawodo
w,vm i. aby przedsięwzięło wseystkie krold 
:7. nierza.iące do wzmocnienia i pogłcbif'11fa 
;i<"dności mircl~ynarodowego rul)htt robotni· 
cżPe-o. :r.oi'g:i.n.i?mwaneiro w SFZZ". 

r1c11nm KCZZ poleca wszystkim instan
<'.i<'ni zw'iązl~owym ro:n'l'inlll.: ka.mpanię maso
wą na nccz solidarności i .iecinośei mi«:d1.Y· 
narodowego ruchn :r.ll.wodowe1rn. 

W zakończeniu deklaral'ii Plenum pozdra
-n•ia walcz1?1·ą klasę robotniczą Franc.ji, a 11ri;e 
de wsz~·stkim bonaterskkh e-órnlków. robot
ników Grec.ii i łUs:r.panii. ludy Chin, IndonP· 
7Ji. M11;lajów. Vietnamu. Izraf'la i wł~kiP 
nvią:r.lsi za.wodowe. fo,·z~<'<' cłeżką walk~ w 
c•hronie włosl<if'.l klas~' r1>botnirzej, "'' obro· 
nie wolności I niezawisłości Włoch. 

Do towarzysza Saillant 
Do Światowej Federacji Związków Zawo 

rlowych, tow. Saillant. 

Prasa Mocha na żołdzie amerykańskim 
Interpelacja posłów komunistycznych we francuskim Zgromadzeniu Narodowym 

PARYŻ (PAP). - Na wtorkowym posie- mają. uzasadnienia, a :iednocześnie przyzna! madzenie nie powinno rozpatrywać. 
dzeniu francu~kiego Zg~omadzenia Narodo~ cie, że nasze oskarżenia pod adresem „Po- W związku z powyższym oświadczaniem 
wego zabrał głos w imieniu parlamentarnej pulaire" są słuszne. Kto będzie glosować za Schumana deputowany Pleven oświadczył, iz 
frakcji komunistycznej Jacques Duclos. Mó~ naszym wnioskiem, ten wypowie się za zwy· Schuman zamierza postawić Zgromadzenie 
ca domagał się przeprowadzenia dochodzeń eięstwem prawdy. Narodowe przed faktem dokonanym. 
w sprawie oskarżeń ministra Mocha o rze- Z kolei deputowany Franc;ois Billoux za- W głosowaniu wniosek Billoux wsprawie 
kornym .finansowaniu partii komunistyczneJ żądał niezwłocznego rozpatrzenia interpela- niezwłocznego rozpatrzenia interpelacji do
z zewnątrz oraz zbadania wysunięt)·ch z ker'. cji w sprawie Zagtęhia Ruhry. Sprzeciwił się tyczącej Ruhry został odrzucony. DyskusJa 
lei przez partię komunistyczną oskarżeń w temu Schuman utrzymując, że dopóki toczą nad interpelacją została wyznaczona na pią
sprawie źródeł dochodu organu francuskłej się rokowania w Londynie. sprawy tej Zgro- tek. 
partii socjalisty<'zncj „Populaire". 

Demaskujemy Julesa Mocha - oświadczy! 
Duclos - i w~·suwamy przeciwko niemu o
skarżenia. Milczenie Mocha o źródłach do
chodu „Populaire" jest już samo przez się 
wielce wymowne. Dziennik ten nie tylko o
&rzymuje pieniądze z :r.agraniey, lecz posiada 
nawet konto w banku zagranicz:nym - a 
mianowicie w Domu Bankowym Francusko· 
Amerykańskim. 

Jeśli głosować będziecie przeciwko propo
zycji komunistów - stwierdza Duclos, zwra 
c:a.iąc się d-0 deputowanych - to potwierdzi
cie tym samym. że osl.;a.rienia !\locha nie 

Stany Zjednoczone odcięte od świat-a 
Ani jeden okręt nie opuszcza portów USA wskutek 

strajku robotników portowych 
NOWY JORK (PAP.). Sytuacja strajkowi 

w portach wschodniego Wybrzeża Stanów 
Zjednoczonych pozostaje bez zmiany. Nie do
szło jeszcze do porozumienia pomiędzy straj· 
kującymi robotnikami a pracodawcami. 

Na skutek strajku w porcie nowojorskim 

nagromadziły się olbrzymie ilości towarów, 
przeznaczonych do Europy. M. in. w maga
zynach pocztowych leży ponad 170 tysięcv 
worków z pocztą, przeznaczona dla krajów 
europejskich. 

Plenum KCZZ wyraża głębokie uznanili 
Swiatowej Federacji Zwi<1zków Zawodo
\\'YCh za poparcie udzielone strajkującym 
robotnilrnm Francji. Plenum KCZZ zape
wnia ŚFZZ. że udzieli jak największej po· 
mocy strajkującym robotnikom Francji \T 
celu umożliwienia osil'gnięcia przez nich 
pełnego zwycięst\va w ich walce klasowej. 

Ko1Dunikat OKZZ Jap ńscy zbrodniarze wo:enni 
zo taną raceni w t-ym aodniu 

Przeciw terrorowi w USA 
Sily reakcyjne w Stanach Zjed11ócMnych 

wzmagają terror w stosunku do klasy ro· 
botniczej, krok za krokiem odbiera się w oj· 
czyźnie Abrahama Li.'l.colna i Franklina tt90-
sevelta kła.sic robotniczej jej prawa i swo
body. 

Jerzy Kor 1n -

Okręaowa Komisja Zwhpko Zawodo cb 
w Lodzi przypomina, że w dniu 27 listopada 
br. o godz. 9.30 w sali OKZZ przy ul. Trau
gutta Nr 18, odb~zie się konl'erencja z udzla 
Iem Powiatowych ad, Ra,d, Zarządów Okr<'
tiowych i Zarządów Oddzia.Jów Zwiąrtków Za 
wodowych z następującym porządkiem ob
rad: 1. :Referat „Osiągnięcia klasy pracującej 
w Pol&ce zorgal'!izowa.nej w Komisji Central
nej Zwia_zków Zawodowych". 2. Sprawozda· . 

96) 

Za , i t o Waldemara Glucka 
Dóktor Sk.olim.owski miał niew~Jphwi~ nicznie , czy wobec tego, można wyzwolić się 

racJę mówiąc, ze jedyna dróga człowieka z żądzy i wyłamać z największych i naj
do ~zczęścia prówadzi przez przebaćŻeJllie. żywótniejszych sił przyrddy? Kto tak są
Slabóść jest cechą każdej jednostki, ze sła- dzi, niezgorszym jest głupcem. Gdy or
bością zaś przychodzą mniejsze i większe .ganizm funkcjonuje normalnie, zwal
upadki, któż o tym wie lepiej ód lekarzy, czy każdy opór psychiczny przeciw 
·którzy codzie1mic niemal mają do czy- sobie. Każda walka z ciałem koó.czy się 
nie11ia z cho!'obami, wynikającymi ze sla- kapitulacją i nie może być inaczej". Tak 
bości człowieka ·wobec siebie samego. Tak, powiedział i obserwował jego twaez chcąc 
totez prawda. nie mógł zap:·zeczyć. I o zorientować: się jakie te słowa wywrą wra
czym to jeszcze m.ówił Skolimowski, gdy żenie. Nie wywarły żadnego. Wiedza 
złożyłem mu wizytę w areszcie przynosząc doktora Skolimowskiego nie obejmowała 
wiadon"lość o stanie Krystyny po operacji? jeszcze wszystkiego, w tych $amych zagad
Nie było szczególniejszych komplikacji, ale nieniach kryły się również inne perspek~ 
zas:::ła konieczność z pówodu pewnej przy- tywy, o których nic lub prawie nic nie wie
rodzonej anomalii operóWa11ia jej pod nar- dział. Formy życia ~ksualnego mogą i 
kozą. To wszystko. o czym mógł jako le- może powinny nawet ulec zmianie równo
karz mówić, niezdradzając tajemnic pac- legle do zmian w życiu społecznym . ale czy 
jentów. Nie poto przecież jednak przy- zwolnią one kóbiety i mężczyzn od odpo
szedt Powiedział wy1:aźnie: „Człowiek od- wiedzialności za ich czyny moralne, czy 
krył piękne prawdy, poznał wszechświat, zwolnią od uczciwości. W każdej formie 
stworzył szt1..1kę , ale nie przestał być zwie- pożycia iadna ze stron nie rnoże by(: oszu
rzęciem. bo nie mógł i nie będzie mógł wy- kiwana. To jasne. Z tego też Andrzej nie 
zwolić się z ciala. Nawet myśl, nawet mógł zrezyg:nówat. 
luti.:de uczucie fost. z nim zwiazane or<Y:t- Mijał fabryke GainneJ1G i Albrechta, .PO-

nie z działaln&ci ato 'Yeh d, 'Rad, 
Zarządów Okręgowych i Zarządów Oddzia
łów Zwiążków Zawodowych. 3. Dyskusja. 
4. Wolne wnioski. 

Prosimy o punktualne przybycie. 

LOXDYX PAP. - Agencja 'Reutera dono:d 
z Tokio, o zatwierdzeniu wyroków, wydanyeh 
"" zakończonym nied!!wno proce~i.e na 25 głów
nych japo1iskicl1 zhrodniarzy i-<ojtmnyrh. Z lfoz
hy tej skazano na karę śmierd 7 osób. w tym 
b. premiera .Japonii - Tojo, zaś Hi osób otrzy· 

S~kretarz: 
(-) Ni>Jlieralski 

Przewodniczący: mało kar(l dożywotniego 1l"ięzienia. '\ ykonanie 
(-) S. Widawski wyroku śmierci na japoń>kich zbrndniarzach 

Ref. Organizacyjny: 
(-) z. Gra.decki 

grążoną w czarnej i wilgotnej nocy roz
piętej między topolami i nad nimi·. w nie 
ograniczonej przestrzeni całego wszech
świata. Od drzew tych wionął przejmują
co zimny chłód zatęchłej wilgoci, jak z 
wnętrza rozwartego szeroko grobowca. An
drzej wzdrygnął się z zimna, ale chłód 
ten dobrze podziałał na ból głovvy. Bynaj· 
mniej nie ustał, ale zimne i wilgotne po
wietrze położyło się na czole jak kompres. 
Odcżuł chwilową ulgę. 

Co robią i co myślci rodzice? Ile mu
sieli przeżyć niepokojów. gdy już i tak znisz 
czeni zostali przedtem przez ustawiczne 
troski, nieodstępujące od ich życia ód sa
mych nal'odzin. Andtzej skręcił w . ulicę 
Wólczańską i po kilkudziesięciu krokach 
znalazł się przed znaną obecnie w całym 
mieście bramą posesji Filipa Gut.majera. 
Nie spieszył się do drzwi mieszkania, krę
powała go obawa, iak spojrzy na niego oj
ciec, przecież chociaż nie zabił, mógł stać 
się prawdziwym mordercą. Przystanął w 
korytarzu i nasłuchiwał. Drzwi były po
jedyncze i głosy rozmawiających dochodzi-
ły tu do niego bardzo vvyraźnie. Oprócz 
rodziców dawało się słyszeć od czasu do 
czasu również głos inżyniera Szymczyka, 
spodziewali się widocmie. że dzisiaj wróci 
do domu i cie1>1•ńliwi~ ,;;..zekali mimo późnej 
już poty. 

I wojertn . .-ch n:t~t~pi w eią.gu ty1Zod11ia. 

- Najważniejsze jest sumienie, - mówił 
Wawrzyniec - gdy popeh1ia się nawet zbro 
dnię, a sumienie działa należycie, istnieje 
zawsze możliwóść .moralnego odrodzenia. 
•rylko gdy sumienie zamiera, dochodzi się 
do samego dna upadku. Właśnie brak su
mienia prowadzi do popełniania coraz to 
nowych zbrodni , jakie przysłania się naj· 
częściej przewrotnymi słowami. Słowo sta
ło si~ teraz przedmiotem obłudnej gimna
styki różnych żonglerów , którzy nie po
siadając ludzkich uczuć, starają się swoje 
postępowanie ubrać w pięknie brzmiące 
sformułowania. Nie zmienia to przecież 
rzeczywistości. Jeśli Andrzej usiłował po
pełnić zbrodnię, wierzę, że sumienie nie 
pozwoli mu przejść nad tym dó porządku 
dziennego, bo on, na szczęście sumienie jesz 
cze posiada! Glilck natomiast nie miał su· 
mienia, może więc nawet lepiej się stało, 

że zginął. Nie ma również sumienia \Vła
dza, która pozwala, aby strzelano do bez
bronnych ludzi. Tak samo jak pojedyń
czy człowiek , również społecze11stwo i jego 
organizacje muszą posiadać czułe sumie
nie. To jest jedyny środek przeciw pano· 
szeniu· się zła i jedyna nadzieja na popra.
wę dotvchczasowvch stosunków. 

.a. c... n 
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Bogacze i spekulanty 

1„Pamiętajmy, abyśmy nie popełniali starych błędów!'' 
wciqż w zanadrzu mojq kanty .. 

Jak to chłopi 'v skię1·11iewickim radzili w czasie wyborów 
do gromadzkich zarządów Związku Samopomocy Chłopskiej 

Kochany Felku! · Zaglądnijmy do sal szkolnych, świetlic, I ciągną za sobą inne gospodynie do pracy 
Nie odrazu;n Ci bracie, odpisał, ale romct- tai-i: gdzie zebrani c~lopi radzili i wy?ie- społecznej": . . . 

tyzm, 3ak to mów-ią. w kości mi właz~ i mu- rah nowe zarządy ZSCh. PrzysluchaJmy Odezwanie się Krychmaka, ktory uczest 
svelem pa? ę dni poleżeć. się obradom. niczy w zebraniu jako gość, wywołuje po-

liśmy moc nieclociągni~ć. Po to są nowe 
wybory i teraz będzie zupełnie inaczej, 
ino trza się do roboty zaraz brać, żeby 
naprawić zaległości. 

„ „ * Olcś kocha"y l" k . , . t lk I Wieś Krosnowa. - Gospodarze pilnie ruszenie. Wszyscy potakują. A wynik te-
' " c „ .o'[J<L ' Ja1c mnie y o ł . ł i R. k . p . . b. . cl . . G lb 

na łożu, że tak powiem boleści zobaczył I owią ~:a owb , zan a: - " a~iętaJ- ?0ś ~dw;y~ ieraJą wie g?sposi~ 
1 

u asową Wieś Bonarów. -·w sali szkolnej gwar 
za ,•a..z wyskoczył 0

., 'slc· . a,; : my o J~ ym, a ysmy me popełnili sta- i Wo! er ową, tę ostatnią na e egatkę do no. 
miejsro;oś~- . z P. „,~ ~ m,. z~ muszę ·i rych błędów. Chcielibyśmy wszyscy, aby gminnych wyborów. Wreszcie sam Krych Trza wybierać zarząd. Nie ma czasu. 
c·yU -kura 

1
' . 

1~ d~i.ę 10;t11~tcc, .zdrotceJ do zarządu weszli ludzie uspołecznieni, niak zapisuje się na członka i zebrani wy Każda godzina zmarnowana prZ"'lOSi nam 
•. cypic1 .a po n; owania S?ę ;;. I którzy będą pracować dla dobra całeJ· bierają go do zarządu. · .;· 

roma.tyzmu po3echac . . . . . .straty .. A my musimy teraz szybko i do-
. . gromady, a nawet 1 gmmy". Z satysfakcg słuchało się takze dysku- b , , . 

-:-- Kupę 7iaszy_~h --: pt>w~da - już w - „Tak, dohrze mówi. Wybierać mu- sji i bardzo słusznych zamierzei1 i planów. d~~~. pracowac - mowi starszy gospo-

t~/ n ro.ku do Sou?, Ciechacm/;:a, a nau;el simy wszyscy, bo każdy wie na czym są- - „Pocóż Samopomoc, kiedy nie było I znów w rbr a · t d zarządu kobie
t l,fryn~ .kurowac się pOJ6Cl~alo, to i ivy, 

1 
siad siedzi, - odzywa się Krychniak. - z niej korzyści" - mówi gestykulując ta Dzi :rv~ia~~ ..!.:s Ja 

0 
stawiam ierw-

fo„o, tez nie od macochy i kosci swoje p~e-, Tylko jedna rzecz. Byli między nami ta- Gulbas. - Rzepak kontraki;owy nie po- 1 k ą~. 11 • "ł . . k P 
lęgnować także rnusioie. c·1, co dobrze robili 'cna gromady. Tych my wschodził, żyto kwalifikowane było ze- stze ro 1ik~ pkrabcy tspo eczneJ, .Ja ~reAsz1 -h Al . · . , . . . 1 h' .„, . . ą wszys le o ie y w naszeJ wsi. e 

- Ba - zauważyłern marlcotnie _ a CZ'!J c cemy. e trza tez wc1ągnąc kobity do psute, a 1 mnyc 1 · " istoru tez me bra- po'{ .; . hl . i m potrafi-
nwie Z.S.Ch. wyslać zechce? /pracy. One założą przedsz~ola i dzie~iń: kowalo w nas;z:~j pracy w Zwi~z~u". m; ad~~y d~a;;o~a~~y~r~~ić". y 

. - Napewno - odparl na to Oleś_ prze-I c~, pop~owadz~ kursJ'. sz!c1a,. gotow~ma i -. „Et, gadnc1e bez z~stanow1en~a. Jak-
~.e ~eraz w naszej Samoponwcy Chlopc_kicj p1~czema. Zaloz~ o.grodk1 kwiatowe i wa- byś~1e w workach _zboza ~ł1;1go me trzy- * * * 
ln<.41 mamy odpowiednich, nie takich ja!• r~ywne .. One p1 zyJdą. ~ .pomocą , '"'.szyst- mah, ~obr wam ni~ s~le:m1ało, - . pa.da Lecz nie wszędzie, choć są to nieliczne 
przed ,,oczyszc~et. iiem". . I kim kob:etom we wsi i Jednoczesme po- odpowiedz. - Pewme, ze było zle i m1e- wyjątki, przeprowadzono wybory z rów-

T k · nym zapałem i ochotą jak w dwóch wy-
. u si,•iie · mo1 m.a słuszną rac1ę, faktyc-z- mienionych wsiach. Niekiedy zła praca 

~~~=z;;p1Saa~~;0~~i~~;e~ p~;~ą~~~~1~;~ I w Tr l o ijl n i c u wy br a I i same kobiety dawnego zarządu, spekulującego i napeł-
oku maJąey do niego weszli. Kosztou;a~c d il" d.J d k• , ZSC- niającego własną kieszeń z krzywdą bied 

0 Zat•z~ U oroma Z Jego }1 nego rolnika, przyczynila się do WYWfr 
~3 to, ma się tvied::;i:3ć, i sporo trudu, be -t · e lama rozgoryczenia wśród drobnych i śre 
ci, co przedtem we władr;ach związku za- W odbywających się wyborach do gro-1 łódzkim. Jest to także dowodem, jak du- dnich rolników. Oto przykłady. 
S'f.fl.da~i- - ani rv..s.z nie chcieli si~ dać ,,z~u - madzkich zarządów Związku Samopomo- że znaczenie ma praca kobiet na wsi i jak ŁaJ'szew Star'.'· - Zebrało się zaledwi~ 
ZOtvac''. ·' -

cy Chłopskiej biorą w dużej części udział ważną rolę odgrywają kobiety w życiu 18 członków. Dlaczego tak mało - pyta-
- Słuchaj-ta, chlapy - powiadają -

zo.latwmy wszystko po sq-&iedzku. Możeśmy 
tam niezupełnie wam dogod-:ili, ale przecie, 
jak to mówią, je<JZC"'we <Jię ten nie narodził. 
coby wszystkim dogodził, Poco nas zmie
niać? Inni, myślicie, będą lepsi? A my, Bo
ąiem s-ię swiadczymy, naprawimy to i ąwo 
1, owszem, będzie wam z nami dobrze. 

i kobiety, zajmując należne im miejsca w społecznym wsi.. Kobieta wiejska zdoby- my. - A bo my wiedzieli, że u nas była 
gronie przedstawicieli Związku' Samopo- ła już pozycję społeczną, a obecnie tylko czy jest iam Samopomoc, kiedy n.awet 
mocy. ją umacnia. Wiemy dobrze co zrobiły ko- prezes nie wiedział, że był prezesem i na 

W grom1dzie Trzepnica gminy Rączno biety wiejskie na tci.k małym odcinku, ja- zebranie nie przyszedł? 
w powiecie piotrkowskim wszyscy człon- kim są Koła Gospodyń Wiejsldch. Zaopie Jedynie z dawnego Zarządu obecnym 
kowie jednogłośnie powołali do zarządu kowały się dziećmi organizując dla nich je~t ~ekrehrz Sójka. Ale jego pojawienie 
same kobiety w osobach: Waśko Cecylii, dziecińce i przedszkola, zaopiekowały się się nie wróży także nic dobrego. 
Stępień Ireny, Gal Julii i Sznajder Eleo- kobietą wiejską i pomogły jej w pracach· - „Nie chcemy takiego zarządu jak 
nory. w okresie żniwnym, poprowadziły kursy był! Żeby tylko złodziejstwo kwitło? Co tuLjgorsze, lud~i zaczęli brać pod u:łos 

poczęstunkiem. Cmagę, uważasz, temu i 
owemu fundMją, aby go tylko zbq,jerou1ać 
i t~:J. swoją slron.IJ przelcabacić. Kaluxxs;ński, 
Wiru,, i Ciapkiewicz to nawet trochę i ule-

Przedstawicielki tejże gromady cieszą dokształcające i wykonały wiele innych A gdzie się podziały buty? A węgiel to 
się wielką popularnością i zaufaniem miej prac tak cennych dla wsi. umieliśta rozdzielić po kumotersku dając 
scowej ludności. Dziś wybory do ZSCh udostępniły ko- jednemu 15 metrów, a innemu nic.) 

Dotychczas do zarządów gromadzkich biecie wejście w drugi etap pracy społecz A gdzie zboże kwalifikowane, gdzie na
wybierano dość często kobiety. ~iemniej nej. Kobiety z tej pracy wywiążą się na- wozy? Nie chcemy takiego związku, co w 
jednak cały zarząd złożony z kobiet jest pewno należycie, a jednocześnie przyczy- nim kradną i nie potrzebujemy kandyda
jedynym tego rodzaju w województwie nią się do u::;polecznienia wsi. tów. Jak wybierzemy, to tych drob~yc~i 

. gli. 
- Fakfyc:rnie -ep - pov.;ia.d.ają - po co 

ich zrtieniaó1 Ludzie, tego, ep - ustosunlw
n>ani, z k:rięrlzem dobrodziejem za panbrat 
żyjący i niektórymi 1mzędnikami z mia
sta„ a że tam grand trochę i kantów naro
bili, to - ep - rzecz ludzka i ony s~ teraz 
poprawią„. 

A my na skbosilnych pi,jak6w z góry. 

Ej, wy - zaw<>łaliimy - chłopskiego in
teresu ztod:żieje! Za kielicha czystej goto
wiśoi.e dolfJ naszą zaprzepaścić w bogackiej 
kie8zeni? Niedoczek,(l;nie wasze! 

No, i wybory, ma się ·rozum.ieć, zrobi
liśmy. Dużo było krzyku wrzasku, a nawet 
i pogróżek, ale swoich do Zarządu Samo
pomocy cltlopskiej wsad.~iliśmy. Co do jed
>t<:go ty'fko z wybranych, to p,owątpiewa
my, bo - jak mówią - tru.sia ud;J,je, a 
cichcem stronę bogaczy tviejsldch trzyma, 
ale to nio: będziemy patrzyli m11, na ręce -
skrewi - paszoł wont ! Oczyszcza.nie pr::;e
oie dopiero się zaczęło, a nie zalwńczylo i 
szkodnika, ,jeśli się nim kto być .ieszczc 
okaże, zmosze wylać jak wodę bi-udną z ko
ryta będ.zie można, no, nie'! 

Twój !.!aciej 

Czulelnlcy p•~zą 
5 

Dobra kombinacja z buhajen1 
Wrzodak Józef, właściciel 29-ciu mórg 

z gromady Aleksandria, gminy Korabie
wice, posiadał buhaja licensjonowanego, za 
kupionego w 50 procentach z sum Wy
działu Powiatowego Skierniewice i zobo
wiązał się pisemną umową do trzymania 
go u siebie na stacji kopulacyjnej w ciągu 
trzech lat. 

Poza ulgą pieniężną przy kupnie, pobie
rał owies na utrzymanie -buhaja po ce
nći.ch zniżkowych t. j. 33 zł. 50 gr. za metr. 
Widocznie Wrzodak był w dobrej komity
wie z instruktorem hodowlanym Mazu
rem Mieczysławem, obecnie pracującym w 
powiecie błońskim województwa warszaw 
skiego, bo za jego pośrednictwem sprzedał 
posiadanego buhaja przed wygaśnięciem 
umowy, co jest niedopuszczalne. 

Czas wygaśnięcia umowy kończy się we 
wrześniu 1949 roku, ale na to obydwaj 

nie zważali. Wrzodak Józef i Mazur Mie
czysław nie informowali się w Powiat.o
wym Zarządzie Związku Samopomocy 
Chłopskiej, czy mogą taką tranzakcję prze 
prowadzić. Nie zawiadomili także sołtysa, 
bo po co! Wrzodak Józef dobrze na tym 
zarobił, a i Mazur Mieczysław, który za
brał buhaja do swe30 poviiatu, także nie 
uczynił tego bez korzyści zarobkowych. 

Tego rodzaju spraw nie można puścić 

płazem mimo, że Mazur :Mieczysław nic 
pracuje już w powiecie skierniewickim. 
Władze powinny się zagc nieuczciwym 
instruktorem rolnym i nieuczciwym ho
dowcą Wrzodakiem i pociągnąć ich do od
powiedzialności, ponieważ zabranie sztuki 
zarodowej z powiatu, w którym brak jcs: 
kkowych, jest poważną szkodą dla okolicz 
nych gospodarzy. Ts. 

T1zeba się wziąć do kupy, gospodarze z Mokrs ta! 
Lepsze przecież światło elektryczne, niż naftowy kaganek 

W Mokr<;ku prz:l\~ ażają gospodarstwr ~ szem, rowy są za.nieczyszczone i ino pa
średniorolne. Zaledwie kilka chat jest tu trzeć, a woda zaleje grunta; które w du
krytych slomą, reszta znajduje się po:i da- żej mierze znajdują się pomżej poziomu 
chowką. 1tiyliłby się jednak ten, ktoby na d1·ogi i rowów. No, cóż, ale samemu to czło 
tej podstawie sądził, że o ile wieś jest za- wiek nic nie zrobi. Tak samo w pojedynkę 
można (bo tak wygląda na podstawie po- nie załatwi się sprawy światła. Nasza wie;'; 
wierzchownej obserwacji) to już reszta ma jakieś 4-5 kilometrów długości i prze-

. jest w porządku. Chyba tu łatwiej o jakieś chodzi przez nią linia wysokiego napięcia. 
wspólne okcje dla całej gromady - no bo a jeC:nak światla nie ma. 
prze?~ż o grooz nie tak trudno jak gazie- 9egielnia państwowa znajdująca się na 
lndzieJ. . . . . . nCJszym terenie chciała ze swej strony dać 

OkazUJe się Jednak maczeJ. pół miliona złotych, ale cóż z tego, nie było 
Gdy przechadzamy się po wsi w towa- nikogo kto by się sprawą naprawdę zajął. 

rzystwie dwóch miejscowych gospodarzy A tera zbliża się zima - długie wieczory i 
ob. H. i ob. S. zwracamy uwagę na zanie- tr;;:eba siedzieć w chałupie jak borsuk w no· 
czyszczone w znacznym stopniu rowy. rze. 

- Jakżeż to - pytamy - przecież zale- Gdy tak prz.echadzamy się po wsi uwagę 
je wam pola. - naszą zwraca ładny domek otoczony ogród-

Początkowo nasi rozmówcy usiłowali bro kiem. Na górze napis „Przedszkole pań· 
· nić honoru wsi jak mogli, ale gdy nic nie stwowe w Mokrsku". 
wyszło z tego powiedzieli wreszcie całą No, jak tam z tym przedszkolem? 
prawdę. F,ch, panie - mówi ob. S, to przecież 

- „Tak u nas jest źle - oświadcza ob. śmiechu warte. Do przedszkola ledwo sied
H. ale jak że tu może być dobrze, kiedy mioro dzieci chodzi. Już nawet mfało być 
nasz wojt mało co troszczy się o wieś. ·1·u ?:likwidowane mimo, że' dom jest g-minny i 
samo tyczy się i Związku Samopomocy urządzenia są niezłe. 
Chłopskiej, 2'dzie dotychczas rej wodził - A czyja wina? 
p. Ch., który o swoje dbał korzyści, a nie - ,.Ano kobit!" - przecież jest Kolo 
dobro groma~kie miał na uwadze. Ow- Gospodyń Wiejskich, ale przedszkolem nie 

iuteresuje i::ię. I cót, mo.ie nawet zlikwidu· 
ją. 
Gdyśmy zaszli do spółdz"';lni, było już 

prawie ci::mno, ale lowarzy::;two prowadzi
lo bardzo oty•.vioną dy$kusję. Okazuje się. 
że zastanawiają się kogo wy-Ek.ć na kurs . 
jako kierownika o,.';rodka maszynowego, 
który ma być zało7.-0ny w p:·zyszlym roku 
Przy okazji dowiadujemy się, że spółdziel

nia ma trudności z cegielnią. Oióż pół mi
liona cegieł leiy na skiadz1e, a przewidy
wany odbiorca - Wydział Powiatowy ja
koś się nie śpieszy. Tymczasem sprawa jest 
nagła, gdyż konieczne są fundusze, by 
przed zimą szachtować glinę, w przeciw
nym wypadku w przyszłym sezonie cegiel
nia będzie nieczynna. 

Wieś Mokrsko ma jeszcze i inne bo
lączki, ale jedno rzuca się w oczy, że gospo
darze zwłaszcza. ci biedniejsi nie biorą tych 
spraw w swoje ręce, a. czekają na jakieś cu
da i interwencje z zewnątrz. Jest przecież 
jasne, że z powiatu rr.ogą im pomóc, ale 
nie zrobią tego co sami robić muszą. 

Miejmy iednak nadzieję, że po nowych 
wyborach do Zarządu Gminnego ·ZSCH jak 
również w po reorganizacji samorządn 
gminnego sprawy potoczą się tam zupełn~e 
inaczej. Józef Smietana 

d7.i~l.kowiczów. co to będą dla wszystkich 
roh1c. Innych nam nie potrzeba". 
. Ale niestety. Tego dnia do wyborów 
władz gromad7.kich w Łajs7.ewie nie do
szło. Bo we wsi ~ej wycisnęli swoje pięt
no kombinatorzy i wyzyskiwacze. Skłóci
li oni chłopów ze wsi z działkowiczami. 
~ie było jednomyślności i wybory odło
zono. 

* • * 
GMmada Samice. - Osiemdziesięciu go 

spod~.rzy czekało nadaremnie do późnc
gn w1ecznra na pełnomocnika Tuchow
ski ee-?. Ale ten nie przyjechał. Wybor:v 
się me odbyły, nie założono projektowa
nego, nowe;;ro kola ZSCh. Pan Tuchow&ki 
p:zeprowadził v;ybory i założył koło dr
p1ero następnego dnia. Tak nie wolno po
stępować, C'dkładać lub przekładać termi
ny wyborcw, bo dla ludzi lekceważących 
wybory gromadzki.e nie ma miejsca w 
Samopomocy Chłopskiej. 

• • * 
Ki~dy bierzemy pod uwagę całokształt 

~r~eprow~dz_onych wy'borów w powiecil' 
s.<1erniew1ck,1m, dochodzimy do wniosku 
(mimo paru p~zykładów niechlubnych), iP 
.w powiecie skierniewickim dokonuje się 
przełom w życiu poszczególnych wsi. 
Obrad'uj_ący rolnicy nie ograniczają sh 

do Vv'yborow zarządów. Co najważnieisz'-', 
pla~ują, a nierzad;;:o przystępują bezpc•
srec:n10 do wykonywania projektów. 

W gromadzie Esterka postanowiono za
b7yr _świetlicę, zaprenumerować gal.ety. 
c~a:;op1sma, by udostępnić wsi czytd
nw1wo. Gospodarze gromady Dol<:!:::l< w 
projekcie mają ·założenie 40 ogróuh.<)w 
przydomowych, bloku nasiennego, kilku 
poletek doświadczalnych dla PllW. 
Oczyszczą 1000 metrów rowów łąkowych 
Nowy zarząd ZSCh w gromadzie Lisn:.i 21 

projektował ośrodek maszynowy, buduwe 
drogi z Lisnej do Psar i co najważniejsze 
5 sądów spółdzielczych. W gromadzie Su
liszew przystąpi?nO do organizowania Lu
dowego Zespołu Sportowego, biblioteki, a 
na wiosnę założą blok nasienny i 5 sadó'.v 
wspólnych. ZSCh w Psarach podjął się 
rozpowszechnienia hodowli owiec a w 
gromadzie Białynin-Krasówka sa.:nopo
m~cow~y .wyżwirują drogę, uruchomią 
dziecm1ec i zradiofonizują świetlicę. 

Te przykłady dowodzą, że pod wpłv
we~ wybor?w ~ieś ożywiła się i przystę
puJ e do sohdneł roboty, że wybory i ze
brania wyborcze dały podstawy nowyn-, 
;;arzą~om po"'.'o~anym z grona drobnych 
sredn1ch rolmkow, do podiecia prac nacl 
polepszeniem bytu wsi. 

(Tasz.) 
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Światło no&uch czo§óUJ no Daleldel Pólnoc11 Nowy numel' ,,Kuźnicy" 

C d 
• d • k • h Nę.jbliższy, 48-my numer „Kuźnicy" przy-z ego dokonało 30 lal rzą Ow ra Zlec le nosi następujące pozycje: przedmowę An.drze . . . .. ~~~~= 

Nowe życie rozkwita w tundrach i pustyniach skiego, przekład Jana Kolta z .,Salonów" Di-
. 1 t · t d t · c derot'a, artykuł ,,O marksizmie" Augusta Ihlekie. vóhtocno - azjatnkie k!'esy b. Imperium rosyjskiego były za cusów kręgowi spieszy o me wo, os arczaJą carskich pustynnymi, dzikimi obszarami, do których nie docierały promienie pocztę, gazety, ładunki towarów itd. Comu w przekl. ksm., pieśni z.jednoc.zeni<>cywilizacji i kultv.ry. Nieliczna ludność tubylcza, a niekiedy i pn:ebywający Latem i wczesną jesienią port Nazjan- we: , , Pieśń robotników polskich" Wh~dysławśród niej zesłańc3r , żyli w surowych, prymitywn:vch warunkach życiem ra- Mar jest bardzo ożywiony. Wyładowuję wa Broniewsk' ego, pieś11 bez tytułu Jacka czej wegetatywnym, pół-zwierzęcym, pozbawieni wszystkiego, co daje czło- się okręty frachtowe , podpływają parostat- Bocheńskiego , „Pieśń na z.jednoczenie p artii" wiekowi postęp nauki i techniki współczesnej. ki pasażerskie, uwijają się liczne łodzie i K. r. Gałczyńskiego, ,,Pieśń klasy robotni-

kutry. Zakłady przemysłu rybnego w czej" Krzysztofa Gruszczyńskiego, „Pieśń jed 30 lat rządów radzieckich wniosło i w I Zorganizowane zostały 24 kołchozy. Pow Nazjan-Mar są najgłówniejszym dostawcą nośc:" Stianhslawa Wygodzkiego, ,,Naprzód, te zapadłe, zdala od cywilizowanych I stały szkoły, szpitale, instytucj~ oświatowo- cenn. •Jrch izatunków ryb dla miast radziec- p· ś, „ ludu roboczy" Leona Paste.rnak a i " ie n centrów położone obszary - światło no- kulturalne, na co wydano zgórą 120 milio- kich. ziednoczonEJ partii" Leopolda Lewina, opo-w yc.h czasów i now:vch warunków bytu. nów rubli . Tego wszystkiego dokonano w Już dziesięć lat temu Polarny Instytut · Pustynie i tundry zamieniają się stopnio- jednym powojennym roku 1946, pracowi- rolnictwa i hodowli zwierząt założył w Nar wiadanie Jacka Bocheńskiego pt. „Miałem wo w tereny, rządzone świadomą i ce- tymi rękami obywa.teli radzieckich. prze- jan-1\far strefową stację doświadczalną. Na szczęście''. artykuł Stanisława Urbańczyka lową myślą ludzką. Ludność tubylcza u- 'Nażnie - uczestników drugiej wojnv świa polach stacji rosną ziemniaki, kapusta , pt. „Klejnot starorusk'.ej li teratury", artykuł zyskała dostęp do szkół i nauki. Powstają towej. marchew, cebula, sałata, szparagi i inne Leona Gomolick iego pt. „Autentyczność ośrodki wiedzy i kultury, stacje doświad- warzywa; w cieplarniach i inspektach doj- , , Sława 0 pułku Igora'· w świetle badań ra-czalne. zakła<ly przemysłowe, po.la upraw- CYWILIZACJA PODBIJĄ KRĄG rzewają pomidory i ogórki. W rb. jeden dzieckich", recenzj ę Ryszarda Matuszew-ne. Na głuche , be2'ludne dawniej obsza- POLARNY z pracowników stacji osiągnął nowy suk- skiego pt. o „Sezonie w Alpach" z tomu ry napiywają osadnicy z różnych okręgów ces: na działce eksperymentalnej żyto pu- wierszy Mie<:zysława Jastruna .„Sezon w Al-ZSRR. Szczepy i plemiona tubylcze WY- li ieniecki okręg; narodowo~ciow:1o·. po- s'ci'ło kłosy. 
1 t N R ł · k · 1 pach" , recenzję Henryka Vog era P . „ o-chodzą z odwieczny. eh mroków na szeroki ozony za r~giem po arnym, zaj- W kołchozach i· m1·asteczkach powstały · · b 200 k - we wiersze. Jastruna" z tom>U wierszy M!e-gościniec cywilizacji ogólno-radzieckiej i muJ~ ogromny_ 0 szar.. . tys.· klm.. w . szkoły, do których ucv•szczaJ·ą regularnie · N M „,..,.. d t k 1 · " cz.ysława Ja!'truna ,,Sezon w Alpach", a•rty-ogólno-ludzkiej. Potężny rozmach twór- az.ian- · ar .i=>~ a nunis :racy.inym 1 u - dzieci tubvlców. Wyrasta z nich młode b d tural y t t g b d J kuł Mieczysława Jas.truna pt„ „Margaretta cz~_go ~ .ownic:wa socjal~s~yc.'Zn~go. n~e 0-1. n ~ cen rum e 0 o szaru oraz u- pokolenie inteligencji miejscowej, która w m11a naJodlegie~szych rub1ezy w1.clk1eJ Re- zym os1edlem portowym. Żegluga trwa zgodnym rytmie z 200-milionową rzeszą FuHer", artykuł B. E. Sydowa pt. „Chopin publiki Związkowej. Oto charakterystycz- tu_ tylko 100 dni do roku Gdy jesienny Jl!dzi rad?:ieckich torować będzie drogi ku w piśmiennictwie światowym", artylruł Gane przykłady. w1.at.r od .Morza Barent~~ i Zatoki Pieczor-

1 

jasnej przyszłości wielkiej i wspólnej oj- briela Zycha pt . ,,Kiedy urodził s!ię Fryde-skieJ skuJe lodem rzeki 1 wody przybrzeż- czyzny socjalistycznej. ryk Chopin", przegląd prasy, kor~pondencję WYSPA ROZPACZY OSRODKIEM ne, wówczas z pomocą miastu i eałemu o- B. D. i noty. 
DOBROBYTU ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• ... ••••••••••••••••••••••••••••••••••••• N a nalekief- wschodniej WYS!'.łie - Sa-

chalinie rząd carski urządził kator
gę dla kryminalistów. Władza radziecka 
z należącej do ZSRR północnej części Sa
chalinu uczyniła w ciągu lat 20 obraz kwit
nący bujnym życiem, a dzieła tego doko
nali dobrowolnie śmiali i zahartowani lu
dzie radzieccy. 

GIGANTYCZNY PLAN W ALKI Z POSUCHĄ 

Ustrój socjalistyczny podbija przyrodę 
Pasma lasów zam~eniq pustynie w oazy urodzaju 

Nin'e,jszy &r4ykuł znak1>mi>tego pclsa m.a ra.dzieckliego, 
omawia ~e &ł)r.anł.ytsnego planu w•lki z . posuchą, 
przez rząd ramłecki. , 

autora ,.,Daletkich lat" tlen, to pochłaniacze jadowitych gaZÓ•N i 
ogło.szon~o niedawno pyłu. · W południowej części Sachalinu gospo

darowali do r. 1945 Japończycy, którzy ni-e 
troszczyli się o przyszłość i losy ludności 
m ie.iscowej . Mieli oni tylko jeden cel na 
widoku: jak najszybciej ograbić tę zie
mię. 

Związek Radziecki otrzymał po WOJme 
wyniszczone, przesiąknięte ludzką krwią i 
potem tereny sachalińskie. A już w ciągu 
jednego roku odbudowany został prawie 
całkowicie przemysł połuruuowego Sacha
linu. Nie było to sprawą łatwą, gdyż Ja
pończycy przed ucieczką spalili całkowicie 
lub częściowo osiem miast i dziesiątki .wsi; 
wywieziono ok. 100 parostatków i kilkaset 
kutrów; szyby kopalniane zniszczono, zapa
sy surowców wywieziono lub zniszczono 
również. 

Istniieje krótkie słow.o „erozJa". Brzml 
ono oopo.Wr niewinnie, a kryje si:ę za nim 
zfowieszeze zja.wisko pr~yrody. 

Erozja j~t to śmi~rć żyznej rleby, po
z.ba w·:o~J trwalokt, przemienionej w pył na 
skutek .mi1517.crerna lasu ! ,ro§tinnośoil. Są 
to „cz.arne burze", które porywają z sobą 
całe war.stwy żyznej gleby. Słowo to ozna
cza również rozmvwame · gleby przez rozto
py i deszcze. Rzeki szybko z!!.mulrają się. 
Każdy deszcz wymywa z ziemi tyle p;er
'""'ia~ków odżywczych, ille starczy.J:.oby na 
produkcję dwóch, trzech plonów. 

Prosta reguła stwierdza, ile miszezen e 
każdego hektara law wywołuje n~uchron. 
ną 7'Ubę hokt.ua 'IJi8Di upl'łlwneJ. 

Niszesąe ta.sy, ludde podkopują podst~wy 
swego istnienia. Dawno już gł!>Sili to naj
lepsi przedstawiciele lud!!lrośoi. Z niezwykłą 
przenikliiwośctą myśl ~ wyra2lił Engel~1 I oto rybacy radzieccy - z nad Morza pisząc, że ludzie ni!~zczący la;; nie pode,lrze 

Czarnego, Kaspijskiego, Bałtyckiego, nie wają nawet, ~e zapoc-zątkowują tym samym 
tylko odbudowali to, co leżało w ·gruzach, op~ wlemi, pozbarwfając ją ośrocl
lecz wybudowali i uruchomili ok. 100 no- ków 'ZJeśrodkowującyeh i chroniących wm
wych prz.ed':liębiorstw. osiem fabryk Iron- goć. 

W cią9u setek lat pola na połudn'.owym 
wschodzie Rosji pa.dały ofiarą suchych· wia 
trów. W ciągu setek lat człowiek był bez
bronny wobec ataku pus~y:ni, mogąc mu 
przeciwstawić tylł\o swój bezsth1y gniew i 
rozpacz. I ,tyl•ko obecnfo w naszej n iezwy
kłej epoce człowiek radziecki postainowłł za 
luunować, pow.injen zahamować i 2Jahamuje 
1•ęd wiatrów oraz piasków lotnych, niosą
cych śmierć plonom. 

ZBAWCZE l\11JRY ZIELENI 
Ludzie radzieccy wystawią przeciw-ko nim 

wielkie ta.my lasów, potężne mury zieleni, 
niebywałe za.pory, ro:i:ciąraJące ai.ę na pru. 
stne11i1 tysięcy kilometrów. NajsamJn"Zód 
zatrzymamy inwazję pustyn1, następnie zaś 
roiipoc7!nliemy prf7.ecł'.wko llliej. ofe1J6ywę, 
gdyż człow!i.ek nie powinien tolerować jej 
obecności ' obok sńebie. Winna ona ulec za 
gładzie w imię żyoia , w imię kultury, w 
imię pnys~.oścl. 

LASY - POMOCNIK W W ALCE O 
PLON. serw, trzy chłodnie, dziesiątki baz rybac- 'P'USTYNIE kich i urządzeń do solenia ryb. Radzieccy MIEJSCE PRZEKLĘTE. l asy - to nie tylko ozdoba ziemi, ~ej 

Ó • d„. d ali 17 1:' I h Nasza kula ~iem~•·Ą n.ie 7.nnełnie ~est wspaniała świą~eczna szata. To nie ty;-g rrucy o w ow szy "'OW węg owyc .... """"" ......,. - ko źródło surowców. Lasy - to na.sz n~za-wypompowali z zalanych kopalń przeszło rajem, są_ na riej 1 miejsca przeklęte. st11.piony pomocnik w walce o plon. ChrJ· 3 ·1 '' d T 18 kl To - pustynie. Od dzieci: ństwa nąleży bu- ., m1 . m. szesc. wo y, wzmocru i m. dZiić w ludziach nienawiść do pustyń, do nią one wilgoć, sprzyjają utrzymaniu pozi·)-chodników kopaln_iany?h, \vybudo~ali za- tych be~~odn eh połaci. ffil~ wodnego naszych wielkich. rzek. _Łag.odz.ą kłady remontowe i dwie elektrownie. Ro- J k ~~,, .Y ty .• N ł k!Jme:t, zatrzymują gorące wiatry 1 p1ask1 b t : ł . . a <:ł..<U.UJe pus nu-a. asy a ona na 1 t M · h kt k d t ó o mcy przemys u pap1erruczego wyremon I h 1 . t kl, kol . o. ne. aJą one c ara er on en-sa or N t 1. t . tk" f b k" d nas swe suc e pa ące WHł ry, ore z ei ,,, ilgoc' ro<y m<rły szronu owa I ~!':1n owme ws~ys ie ,a. ry i, O-: I niosą z sobą lotne p:ask.i. Ren.palone powie· ~„ ' - ~., o , - • • prowadzili do stanu uzywalnoscr maszyny trze spopiela zboże na pnlu, wysuo;za źró-1 Lasy to wspaniale źródła zdrO'W'.ia i tę::.y . i instalacje fabryczne. dła, zabija całą żywą przyrodę. zny. to gigantyczne laboratoria produkujące ll-llll-1111-lłll-1111-llll-1111-lll-llH-1111-.-1111-11,_llll-111-llll-l-1111-llll-lłll-llll-lll-1111-llll-ll 

,,Bohater•• francuski i reakcii w świetle f akt6w 

Aby uprzytomnić sobie, jaką p<>tężn.ą te.. 
mę przeciwpyłową. stanowią lasy, wystarczy 
chociażby wziąć pod uwagę, że ogólna dru 
gość igieł, jednej tylko starej sosny wyno· 
si około 200 km. 

ZSRR jesit wie1k:im mocarstwem leśnym. 
Leśn1:ctwo radzieckie przoduje. Imiona ta. 
kich ucz.onych, znawców lasu, jak Timiria
ziew, Dokucz.ajew i Williams, mówią same 
za siebie 
Ogłoszone niedawno przez prasę post.ano

wi'enie rzadu .radmeckiego o gigantyczn.Ym 
planJie walid s posuchą kontynuuje szereg 
n'eznanych w hist-Oe'!/> światowej rohót w 
dziedzinie pl'!Zekształccnia przyrody w dzie 
dzinie wzma:ienie bogactw i s~ kraJu 
radzieckietr6, 

CHC1WOSC WYJAŁAWIA ZIEMIĘ 
W AMERYCE. 

Ciekawe, że nigdzie na świecie ziemia nie 
jest ta'k wyjałow:ona jak w Ameryce. 

Ubieganie się o zysiki, dażenie do wyciśn:ię
c:a z ziemi wszystkich soków dop.rowadrJo 
do tego, że żyzna gleba amerykańska w 
sz.ybkl'm tempie ginie z powodu wyniSLcze 
nia lasów 

Przytoczymy k!iilka faktów. W "ciągu .ie
dnego tyl'Ko d.ma · burze pyłowe w stanie 
Oclahoma porwały z sobą trzysta milionów 
ton żyznej ziemi, którą wrzuciły do oceanu 
w odległości 3000 km. od brzegu. 

W stanach Z3ednoczonych ulewne desz
cze przemywają glebę, wskutek czego do 
rzek co roku spływa tyle p1erwiastków od· 
żywc.'Zych , że starczyłoby ich na wyhodo..va· 
nie 20 plonów. W wielu stana ch m i.J>iony 
hektarów z.iemi uprawnej przeJ.Stoczyły się 
już w bezpłodne pustyn:e. Nie jest kwe~tą 
pl"zyp<1<ik.u, że Amerykan.ie zaczęli mów-ić o 
„Z'l'l1'ierzchu Ameryki" , nazywając się Z g-0. 
ryczą „zapomnianymd lu<lzrnd". 

DONIOSŁE ZNACZENIE ZALESIENIA 
Z. S. R. R. De Gaulle i jeqo hliha 

Tematu ogromnego znaczenia zale$ie
nia ZSRR nie da się wyczerpać na 

przestrzeni kilku sbronic. W Związku RaW gazecie „Trud" ukazał się niezwykle interesujący artykuł G. Ryklina pt. „Adiu przeszło 100 milionów franków :z: fund.uszów dziecltim wiele już w te-j dziedzinie wy'~ona 

B. adiutant Petain'a zaciekłym wstecznikiem, aferzvstq i oszustem politycznym 
tant Pettin'a", w którym autor pisze: narodowych. Spr3:wa .ta stała się głosna w no. Nie ma w kraju radz'eckim człov."i~ka, 

gazelach !0~1.dynsk1ch l de <;>-aulle zmuszony któregoby nie wzruszyło i nie uradow c!lo „DE GAULLE I JEGO P0· 1 krzyczą o „lewicowości" de Gaulle'a. Jest to był przemesc swego ~rzyJ~c1el~ do rezerwy. h\·łoryczne pr~tanow•enłe rząc.1 ·l. Wtlelu MOCNICY" - oto tytuł książ- swego rodzaju maskarada. Ale maskarada Ale sąd1.1 udało mu się umknąc. potrm:1vwało je, jako pWJwód do osobistej ki francuskiego publicysty po- nieudolna. Zawsze szydło wylezie z worka. „NIEWIARYGODNĄ wprost bez.karnoś::. I' radości. stępowego Andre Wurmsera, KTO CODZIENNIE pali kadzidło prze<i która ukazała się nakładem kandydatem na dyk,tatora? Nikt inny, tylko oszusta Passy i niewiarygodne ~ównież mil- Kroczymy w kierunku udoskonalenia ŻYpaństwowego wydawnictwa li- gazeta „Action Francaise" - organ skraj- czenie de Gaun~·~ - ~isze W~rmser - ~10ż- oi~. Myś1ąc o tym, wyobrażam soble czło teratury zagranicznej. Książką nych monarchistów i faszyzującycłi arysto- . na _wyt!um~czyc J_e~.~me ~vspolnotą ich inte- Wleka, ktfu'y brnąc Pf2ez piaski i wydmy opowiada szczegółowo o tym, kratów. Kto nazwał de Gaulle'a „Gwiazdri ~~s~w 1 działalnoscJ · .Nie przypadkowo, nd w czasie. męczącego upału, sp~lony słnńiak korzystając z chorobliwej Armii" i „wielkim dobroczyńcą kraju„• 01~1 ku tego oszusta stoi fo.~o~rafta . d~ ~aul- c~m z w:atrem, wkracza w:eszc1e w głąb ambicJi de Gaulle'a, Churchi!i Charles Maurras. rojalista i wstecznik wspól le a z r:astępu3ącą de~ykacJą. „Naipier\Vsze- c!iichych 1 uroe2ys,tych laww ~ cale jego i ulegające mu koła francu- pracujący z Niemcami' w okresie olcupacji.. mu, naJlepszemu, na1starszemu z ~~eh to- ci"';~O wc~łania . ożyw~y- powiew list.owia. .skiej burżuazji reakcyjnej Kto jest jego osobistym przyjacielem? Palli warzysz~ na znak , zupełneg? zaufama · Wielką silę z;yc:1a W1tdac we wszystkim. „bronzują" tego byłego adiu- Reynaud, zdrajca, który w swoim czasie zja· Ta~~ Jest po~tac. de Ga~lle'a. Tak_ p~·zi;d- W s?JUmie lasów. w ~olyszących się wierz-tanta Petain'a, wyposażając go w aureolę dał resztki ze stołu hitlerowskiego. stawia.Ją ~ię mektorzy ~ Jego w~polnikow. chołkach drzew, ptasim ćwiergocie, w łago-bobat.era, w męską Joannę d'Arc. Nie goło·· KTO JEST naczelnikiem osobistej kance· C?to kim. ies~ ten, na .ktorege> stawi.a fra~cu~ dnym ośw ietleniu. A 0 zmierzchu na brzegu słownie a z dokumentami w rękach ro:i1>ra- !arii de Gaulle'a? Gaston Palewski. b. na· sRa bu.rzuaz1a rea~cy~na, te~, ktory dz~ęk1 leśnego strum'eni.a, nęcąceg,o swą głęboką :sza A~dre Wurmser mit o de Gaulle'u - czelnik kancelarii Reynaud. przyjaciel ultra- poparciu. am:rykansk1ch ~od~e~ac~y. WOJ~n- tonią, człowiPk siada przy ognisku, a wo. legendę, wymyśloną na prędce przez koła, o· reakcyjnego „akademika" Abla Hormant, o! n?""ch, _dzięki ich pomo;y p1emęzneJ t zbroie- kół panuje cisza leśna . taczające Churchilla i lansowan~ w f?arys· becni.e sl~azanego za zdradę i przyjaciel mar- moweJ ma awans.owac na nowego „Fuehre· Nad lasam~ w&taje noc, pełna świeżych kich kawiarniach i bul-y.rarach. W1doczn1e dla szałka Liautey'a, który oświadczył otwarcie. ra". orzeźwiających zapachó,v, łagodnego śwJa-kogoś przedstawiało dużą korzyść pos~awie- że obszarnik pruski jest mu bliższy, niż ro- ALE FRANCUSKIE masy pracujące ...,-- pi- tła. rosy, krzyku ptaków nocnych. r czło-nie de Gaulle'a, przyjaciela Cagoulardow, nn botnik francuski. szę Ryklin - już się poznały na de Gaulle'u. wiek y;:ie, że przed nim \\!iele jest jeszcze piedestał, jako „wcielenie frar.cuskiego ru- Kto stał na czele wywiadu de-gaullistow- Mówiąc słowami generalnego sekretarza· Ge- takich nocy, św:tów, dni 1 wieczorów, gdy chu oporu przeciwko okupantom", i nieoma1 sk!ego? Płk. Passy. O „pułkownik1.1" tym An neralnej Konfederacji Pracy, Benoit Fracho- ukochany kraj rodzinny zaściele n;igła na jako „zbawcę Francji". dre Wurmser przytacza w swej książce bo- na - „są one niezachwianie zdecydowane kształt błękitnego dymu leśnych ognisk. BYŁY ADIUTANT Petain'a - pisze Ry- gaty materiał. Płk. Passy (kpt. de Wavrin) przeciwstawić się faszyzmowi bez wzgl,ędu Być może - myśiał o tym i Czechow ·p!-kUn - jest większym reakcjonl.$tą, nł:i: sam jest zaciekłym cagoulardem, terrorystą, afe- na to, czy jest on reprezentowany przez de . uac .,. doktQi-7.e AstrowJe. ' ~etain. Sprzymierzeńcy b. adiutanta Petain'a rzystą, l oszustem, który przywłaszczył sobie Gaulle'a_ czv też ko~okolwiek innego". _Xonst.anty Pa.ust.owaki. 



• 

Nr 323 

ielki dzień 
O godzinie 

~-rncbmalarnia była również spalona. „,v· ja
ki sposób osiągn~!iście takie dobre rezultaty" 
- pytamy. ,,Pracowaliśmy" - odpowiadają 

lu·ochmalane 

~em. 'V~z:s<'r zabrali się do pracy tak oeboczo, 
~e już 2:J-go zaczęto nę oddziałach przebąkiwać 

i. p rzy8pieszeuiu z.ohowią.zania. „Zdaje się, że 
Jtieco wczpśnitlj wykonamy plan'' mówili 
tkacze. „I u u11s zanosi się na to'' - odpowia 
ćia.li robotniey inn~·th oddziałów. 

Zal1rnno sir więc w biurze do obliczeń. Okaza 
ło sir, że w okresie minionego miesiąea zamiast 
15.3 t::<ire:v mPtrów dziennie, 1·obiono 163 tysią.
ee, 11. więr.„ A wire uzyskano dwa dni i plan 
hę<lziP gotów już 24-go, gdzieś koło godziny 10 
ra110. 

"'c·zoraj więe Tano. przedstawiFiele dyrekcji, 
Rarly Z<1kladow~j. obydwu partii, Związków Za.· 
l\'ocirm.""ch. lldali się na tkalnię „Spalqną'', by 
powila~ benjaminka planu - ostatn~ sztukę 
towaru. O 10.30 odcięła sztukr tow. Latu~zkie· 

wicz Alfreda, przodowni.>a p1·11cy; obtlługująca 
o~iem krosien. 

PZPB w Pabianicach 

Łańcuch zobowiązań 

Przemysł wełniany nie szczędzi wysiłków 
dla wypełnienia zobowiązań przedkongreso·w-ych 

Sztukę natyehmiast pochwycili i zanieśli do 
przeglądu. Badano j!ł skrupulatnie. Orzeczenie 
w::raJło jak najlepiej - „prima''. To :i:resz~ 
nie nowośe dla tow. Latuszkie'1'icz. Prima sta-
nowi, zgrubsza biorl}C, 85 proc. całej jej produk Najlepsze wynik.i we współzaW<ldnictw'.e plan z dużą nadwyżką (przędzalnia 109 pioc .. 
rji ( byvra i więcej). Niech ~obie to "'ezmą pod przedkongresowym wśród fabryk przemysłu tkalnia 110 proc.). 
uvra"~ niedowiarkowie: tow. Latuszkiewicz wy wełnianego uzyskały znowu PZPW Nr 6, wy PZPW Nr 36 osiągnęły w przędzalni 104 
rabia średnio 1:30 proc. normy-, i zdobyła już wie kolllUjąc plan dz.ienny w 148 proc. proc., a w tkalni tylko 96 proc., a PZPW Nr 
lP. nagród 7.a ilość i jakość produ'kcji. Cała pra.- Fabryk.a ta wykonała plan roczny już dni.a 39 nie wykonały planu d:Zliennego a.ni w pt~ę 
"·ie tkalnia „Spalona'' :r:najduje ~ię, mówiąc na 20 listopada i należy scię spod7liew-ać, że zob<> dz.alni. ani w tkalni. 
wiasem, na jednym :i: czołowych miejsc wśród w~ązanie załogi wykonania dodatk-owych PZPW Nr SS uzyskały w tkalni 10'7 proc., 
licz uvch oddzia!6w PZPB w Pabianiacach. 82.000 kg p_r-zędzy na dzień Kongresu zostanie w wykończa1ni 114 proc. ale za to p.r:zę<izal· 

Dlaczego ,Spalona.'' 1 _ zapytacie zapewne. niewątpliwie dotrzymane. , . . nia nawaliła. wykonu.iąc tyliko 85,5 proc. 
r ' . Załoga PZPW Nr 4, która :robow1ązała się PZPW Nr 20 w Zgierzu uzyskały w przę-

~a_.r;~·:'l. ta. to erl: przesdoś: 1 : Była ona i·~a- I dostarczyć na dzień 8 grudnia 54.000 kg prz~ dzal:ni 118 proc., ale pl.anu w tkaiLni nie wy
rz~ wrn1 H' spalo;t~ , bez eudz.' słowu. Pa~uę- 1 dzy ponad plan wykonała go 22 hstopada w konały. PZPW Nr 31 w Zgierw wykonały 
tR.m do"1~onale JeJ ow~zesn! w;vgląd. B.<"łem Jed· 119 ptoc„ a PZPW Nr 5

1 
które w dn'.u wczo- swe zadanie dzienne w przędulni w 105 

n..'·m z p1~rw:z~·ch z iedz11Jąc~·c~ zakłady ?awn. rajszym wykonały plan rocziny, u-zyskały 111 proc. , a w tkalni w 95 proc. 
~~u,l'h_e 1 J'.'.nder_. pr7:edstaw1nJące po uciec~c~ proc. planu dziennego. W przemyśle dziewiarskim w dniu 19 l:i
:'\ t<'m:o'"'· nu~:v, I zgh~zcza. J:'a~tętan: r6wmez PZPW Nr I uzyskały znaczną nadwyżkę w stopada br. na pierwsze m1e1sce wysunęły 
rndoś,· robotn.ikow z u'.·uc·h~m1ema pi~rwszych tkalnti (145 proc.1 przy pe'll."Ilym niedoborze się Państwowe Zakłady Przemysłu Dziewiar
c::: t erech _kr?~1en na . te.i sah'. wy:w:we~ d?słow- l w przędzahu (93 proc.), a PZPW Nr 3 uzy· slciego Nr 5, które plan dzienny wykonały w 
me płonne~1om. Jakze d~l~kim_ medose1gmonym I skały w przędzalni 135 proc., w tkalni 122 118,4 proc. 
wydnwał się wówf'zas dzien, kledy to kupa spa proc., a w wykończalni 164 proc. Dn.tgie miejsce z.ajęły Państwowe Zjedn. 
lonego i pokrytego rdzą żelastwa moi:łaby się! Natomiast PZPW Nr 2 miały 22 listopada Zakłady Przemyslu Pończosm:i.czego Nr 3 
star tkvlnią i to przodującą. A jednak.„ kiepski dzień nie wykonując pla,nu w tkalni (112,3 proc. zadania dziennego), a trzecie 

1\ie wiele lt>piej przedotawiał.v się inne oddzia i wykończalni i uzyskując tyllko w przędzalni PZP Dziewiarsk.ieg-o 1m. Tę-odora Duracze. 
ły PZPB. Jakim zmianom uległ ówczesny stan nadwyżkę. (111,8 proc.). 
1 zr rz;--, nicch poświadczą, cyfry i terminy: Przę PZPW Nr 35. które podjęły się wykonania\ PZP Dziewiarskiego w AleksandTOWie 
dzalni~ rzpsankowa wykonała plan 22-go paź- p1aniu rocznego w dniu 15 grudcia, przerwa. wykonały pl.an w 108,1 proc„ a PZP Dziewiar 
dziernika w ilości l .109.517 kg., przędzalnia. od ły nareszcie złą pa.ssę i poczęły wykonywać skiego Nr 6 - 104,6 proc. 

Pepero,vcy wiejscy o etyce członka partii 
Stwierdzamy, mowimy, pisz,..-:ny, wciąż Po

wtarzamy: UCHWAŁY LIPCOWEGO I SIERP
NIOWEGO PLENUM, UCHWAŁY WRZEś

NIOWE O OCZYSZCZANIU SZEREGóW PAR
TYJNYCH, to prlj,d ożywczy świeżego powie

trza; uchwały te i ich realizacje uaktywniły 

wszystkie ogniwa partii i pobudziły ludzi do 
myślenia. 

oczyścimy nasze szeregi od ka.rierowiczów, na
cjonalistów, ·szkodników, ale podniesiemy rów· 
nież pozioi;n moralny tych towarzyszy, którzy 
dotą.d nie rozumieli znaczehia. jednego z punk
tów projektu Statutu, ie „CZŁONKIEM PAR
TII MOżE ZOSTAć ROBOTNIK, CHŁOP MA· 
LO I śREDNIOROLNY, INTELIGENT I K.At-

DY CZŁOWIEK PRACY IDEOWY, AKTYW

NY. CIESZĄCY SIĘ ZAUFANIEM SWEGO 
śRODOWISKA I ODDANY SPRAWIE SOCJA· 
LIZMU". B. Beatus. 

Str. 5 

sio-w-a 

przedkóngresow ych 
~karbowej masowo n.adsy!ają spontanicml.e 
rezolucje przylilczenia 1 się do tej uchwały, 

* • * 
Zebrani w dniu 20 listopada 1948 r. pra

c<>wnicy Oddziału Kolportażu Spółdziel'lli 
Wydawnic.w - Oświatowej „Czyt.elnik" w Ło 
dzi, członkowie Związku Za.w00owego .Pra. 
oowników Spółdzielczych. pragnąc w godny 
i trwaly sposób uczcić dzień zjednoczenia rtt 
chu robotnic.ze.go, postanowili ufundować 
stypendi'Llm w sumie zł 5.000 miesi cznie dla 
studenta rodz.iny robotniczej, studiuląceqo na 
jednej z wyższych uezelni w Łodzi. Pierw. 
szeństwo w ubieganiu się o otrzymanie sty
pendium mają dzieci praoowników Oddżi.ału 
Kolportażu w Lodzi. Wypłatę tego stypen
dium powierzyć Zarządowi Kasy Sam09omo 
cy Koleżeńskiej, a staxianie o uzyskanie sty. 
pendium powier.zyć do uznania i zaakcepto
wania RadZle ZakladoW€j, 
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Wieści ze Zw. Radzieckiego 
PLENUM ZARZĄDtT ZWIĄZKU 

RADZIECKICH 

Dnia. 15 grndni11. odbędzie się w Moskwie 
plenum zarz~du Zwi:ą:i:k11 Pisarzy Radzieckich 
ZSRR. Na plenum w,vgłoszone zostaną i prze· 
d,vskuto"'ane refera.ty e stanie literatnrv or
miańskiej. łotewskiej i ka.zachskiej. R~feraty 
wygłoszą - .A. Siras o literaturze ormańskiej, 
L. 1\fujżniek o literatuue łotewskiej i S. Mu
kanow o Hteraturze kazMhskiej. 

.A. Sofronow wygłosi referat o stanie drama
tul'gii radziecfdej na uchwale KC WKP (b; 
r, dnia 26 sierpnia 1941! r. w sprawie repertna· 
ru teat'r6w dramatycznych i o metodach je"O 
ukpszenia.. " 

Referat e tematye:i:•:vm planie ministerstwa 
kinematografii na. rok 1949 i o pracy pisarzy 
nad scenariuszami "'Ygłosi zastępca. ministpi 
kinematografii ZSRR W. Szczerbina. 

KOMBINAT „TULAUGOL" ZAKO*C:?;YŁ 
PLAN 11-'l'O MIESIJJCZNY 

W kopalniach zagłębia tulskiego węglowego 
rozwjnęło l'łię szeroko współzawodnictwo socjali 
styczne w związku ze zbliżająeym się dniem ro 
czniey konstytucji ataHn.owskiej. G<6rnicy zwięk
~zyli wydobycie w~gla. Kombinat zakończył 
przPdterminowo ll·to miesięczny plan wydoby
cia i wyładunku węgla. oraz prac przygotowa.
wczyeh. 

W porównaniu 7. tym samym okresem 
ubiegłego średnie dobowe wydobycie 
zwiokszyło ~ię o 11,5 proc. 

Przebieg zebrań partyjnych wiejskich, które 
ost tn:io się odbywają, wykuuj~, że to nie fra
zes. Wiejska o?ganizacja partyjna przechod~i 

swó.i wielki przelom. Wieś jest hardziej zanied· 
ba.na organizacyjnie i dla.tego z praw<hiwą sa
tysfakcją obserwujemy te zmiany. 

Wielkie spory toczą się na zebraniach wiej· 
skich na tematy etyki członka partii. Rozstrzy
gane są n'.żne zagadnienia.. Czy można oder
~·ać sprawy prywatne od spraw partyjnych'? 
Czy pepero1'1iec w .i:yciu osohistym mo~e nostę

pow::i. ć niegodnie, i czy na. tym cierpi honor 
partii? Jak należy rozun1ieć uchwuły ·""'- o '' "" 
waniu z szeregów ludzi, którym można. znzt'· 
cić „uchybienia moralne w życiu osobistym"'? 

z jednego choćby powiatu można przytoczyć 
wiele. Gmina Babice - to organizacja slaba. Z 
szeregów partyjnych został tu usunięty ob. Maj 
- sprawa była prosta: kilka lat był kluczni· 
kiem w sa.nacyjnym więzieniu. Koło głosowało 
za usunięciem. Druga spra.wa była o wiele bar
dzi.ej skomplikowana: oto za-rzucono tiowarzy. 
szowi. że źle traktuje żont, !le zaniedbuje .swą 
rodzinę, że „lata'' za niewiastami. N'.t temat 
tej sprawy zapalczywie dyskutowało całe koło. 

Głosy były bardzo rćżne i bardzo charaktery
styczne. J'edni twier<łzili, że ten towarzysz nie 
może być członkiem naszej Partii, inni uważali, 
że może pozostać w szeregach, :i.le musi się po
prawić. A sam oskarżony? Oto próbowa.ł po
czatkowo zasłonić się prawem decydowania o 
swoim życiu osobistym: „to przecież tylko moja 
sprawa" - bronił się. Na to jeden ze starych 
towarzyszy powiedział mu: „cała wieś wytyka 
was palcami i nie mówi „ot awanturnik'', ale 
„ot .peperowiec" - macie do wyboru dwie dro
gi: zerwać z partią, albo zerwać z dotychczaso
wym życiem' ' . I dopiero wówczas zrozumiał to
warzysz swój bł~d, przyją.ł naganę koła i przy. 
rzekł żyć innym życiem. 

Zbiórka na fundusz Budowy · Ws'pólnego Domu 

Spory s~ gwałtowne a odpowi.ed21i na powyż. 
sze pytania. w konkretnych wypadkach nie 
zawsze łatwo jest znaleźć. 
Należy stwierdzić, że w znacznej większości 

partyjniacy rozumieją, że nie ma i nie może 
być granicy między życiem osobiatym a spo
łecznym członka partii. te zawsze należy postę
pować zgodnie z etYkł rewolucyjną,. :frzykładów 

Ta dyskusja wymownie świadczy, że w na· 
szej Partii nie może istnieć dwulicowość: osob· 

no moje życie osobiste, a, osobno Partia. I t9 
napawa nas dumą i to jest gwarancją, że dzi~

ki uporczywej pracy, dzięki czujności nietylko 

na dzień 20 bm. 
Zbiórka 1-majowa - 33.250.074 zł. Wpłaty 

Instytucji. - 78.218.765 zł. Wpłaty na cegieł
ki: Wpłaty od członków PPR nie ujętych w 
ewidencji Kom. Wojewódzkich - 27.940.48'1 
zł. Wpłaty od członków PPR na placówkach 
zagranicznych - 2.100.627 zł. Woj. śląsko
dąbrowskie - 111.038.225 zł. woj. wrocław
skie - 77.567.180 zł, miasto Warszawa -
75.897.428 zł, woj. poznaaskie - 52.940.773 zł, 
woj. szczecińskie-47.312.907 zł, woj. bydgoskie 
- 42.484.639 zł, woj. krakowskie - 35.214.349 
ił, miasto Łódź - 29.720.552 zł, woj. gdań
skie - 26.822.576 zł, woj. łódzkie-21.703.579 

zł, woj. warszawskie - 20.650.579 zł, woj. 
kieleckie - 16.533.020 zł, woj. lubelskie -
15.879.874 zł, woj. olszty11skie - 14.192.956 zł, 
woj. rzeszowskie - 13.461.413 zł, woj. biało
stockie - 8.536.945 zł. Razem 751.466.948 zł. 

Fundusze te zostały ulokowane: Banki: 
PKO Nr I-10000 - 531.677.885 zł. BGS 
Nr 1500 - 36.188.100 zł. Komitet Centralny 
PPR - 2.087.198 zł. Centr. Kom. Wyk. PPS 
- 167.911 zł. Warsz. Dyr. Odbudowy 
150.000.000 zł. Koszty administr.acyjne -
31.345.854 zł. 
Razem 751.466.948 zŁ 
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na krwawą prowokację 
Buin -bum- bum 

Potężna manifestacja proletariatu Paryża Podobno radio brytyjskie czyli tzw. BBC 
albo inaczej: bum - bum - bum - ma żal 
tudzież pretensję do 1>rasy „krajów Europy 
wschodniej", a więc i do naszej prasy o brak 
wh:kszego za.interesowania dla doniosłego nie 
wątpliwie faktu, iż Jej Wysokości, księżnicz· 
ce· angielskiej Elżbiecie podobało się urodzić 
niedawno królewskiego, jak to się mówi, po
tomka. 

(Korespondencja własna „Głosu") 
· PARYŻ, w listopadzil'. , Blum i Moch otrzymali rozkaz rozbicia ·CGT nie jest oznaką siły obecnego rządu. 

Strajk generalny proletariatu paryskie- i r.ów°;ież ten roz.kaz w. 1~iarę swoi.eh sił sta-. . Zarówno sti;ajk generalny, _jak i powyż:J ro z ostatniej soboty jest niewątpliwie ..raią się wykonac. •Jezeh robotmcy mimo przytoczone głosy wskazuią, ze prowokacJe jednym li najbardziej jaskrawych obja- wszystko pozostaj~ ~ierni sw?'m org~~iza- Mocha chy?ilY . . ce.lu i prz~c~yniły się tylko ~ow 'bojowości i gotowości ludu francu· c.~o~ klasowym, me i e~t to w~n'.l parti_1 .so- do ~ykazama, 1z im .bardz1ei gwałtC!w_ne sa :skiego, :r.del'ydowanego do odparcia dyk- c.iahs!y~zneJ,. tylko prze.ia_w;m. J<;} słabosci -;- ataki na kla.sę robotmczą , tym bardz1e.J zdeiaiorskich zakusów de Gaulle'a i jego t>fl. slabosc1 całeJ tzw. „trzec1eJ siły . Społeczen- c:rdowana Jest postawa mas robotmczych. plecmików li obozu · Bluma Mocha Schn stwo francuskie zdaje sobie sprawę, że arn tym jaskrawiej ukazuje się rola Partii Komana i Queuille'a. ' ' strzelanie do górników, ani strz~lanie do munistycznej, jako czołowego bojownika <; 
kombatantów, bohaterów dwu wojen prze- interesy ludzi pracy, Q wolność demokra-

Faktycznie-musimy uderzyć się w piersi
dostojny poród minął w naszej prasie pra
wie bez echa. Nawet „Przekrój", tygodnik, 
który na swych łamach prowadzi wykłady 
bon-tonu, savołr-vivre'u i kodeksu salonowo
towarzyskiego, nie uprzystępnił nam wca.le 
tak ważnych informacji, jako to np„ jak się 
czuje błękitnokrwista położnica, ile waży 
wysoko urodzony potomek, do kogo jest po
dobny, czy przyjście jego na świat „dokonało 
się" w ramach planu Marshalla itd. 

Decyzja paryskich związków zawodowych 
w sprawie ogłoszenia strajku zapadła 

w piątek wieczór. 

ciw imperializmowi niemieckiemu, również tyczną. Aleksander Walski 

Kiedy w popołudniowych godzinach 11-go 
listopada rozeszła się w Paryżu wieść o zaj
ściach na Champs-Elysees, nikt początkowe 
w to nie wierzył. Zdawało się, że wiadomo
ści zostały wyolbrzymione. Nikt we Francji 
nie żywił co prawda iluzji co do Jules Mu
cha, szczególnie po ostatniej akcji przeciv11 
gornikom. Nie spodziewano się jednak, że 

·Dary Polaków z Brazylii dla Prezydenta RP 

_odważy się rozkazać strzelać do b. komba' 
łantów. Toteż, gdy wiadomość o krwawym 
napadzie na demonstrację kombatantów po
twierdziła się, oburzenie było tym whkszP.. 

Tak więc strajk, proklamowa.ny o 18-t'.!j 
wieczorem w piątek, kiedy już nie było czasu 
na odbycie zebrań na miejscu pracy, w so-. 
botę rano wbrew pesymistycznym przewidy
waniom stał się pełną, żywą rzeczywistością. 
Stanęły fabryki, stanęło metro, autobusy, ga 
zowri-ie i elektrownie, rzucili pracę robotnic.V 
instalacji wodnych i kanalizacji, ani jedna 
gaieta się nie ukazała. W robotniczych dziel~ 
nicach zamknięte były również wszystkie 
sklepy i magazyny. 
Już o godzinie 9-tej rano całe olbr~ymiE: 

4-milionowe miasto żyło pod znakiem straj
ku, obejmującego wszystkie bez wyjątku za
kłady pracy. 

Przez aresztowania posłów komunistycz
nych i konfiskatę „Humanite" i wieczornego 
pisma komunistycz.nego „Ce Soir" Moch i 
gaulliści chcieli wyt~orzyć atmosferę pogro
mu przeciw komuni~tom. Pociągnięcia Mo
cha wywołały jednak taką reakcję opinii, że 
Federacja Prasy, obejmująca przedstawicie
li wszystkich pism paryskich, postanowiła 
jednomyślnie za.prątestować przeciw pogwał
ceniu wolności prasy. „Zbrodnią" „Humani-. 
te" i „Ce Soir" było, że podały wiernie prze
bieg wypadków, wywołanych prowokacją po 
licji Mocha na polach Elizejskich. 

W skonfiskowanym numerze „Ce Soir" 
znajdował się wywiad z b. ministrem Yve:!! 
Farge, z którego wynikato, że w chwili, gdy 
delegacja kombatantów składała wieńce na 
grobie Nieznanego żołnierza, pijani poli
cjanci rzucali obelgi i napadali na komba
tantów. Ze skonfiskowanej „Humanite" moż„ 
na się było dowiedzieć, że kombatantom nie 
pozwolono zejść z trotuarów i że policja 
strzelała do nich, za to, że ośmielili się zejść 
na jezdnię. 

W czerwcu 1947 r. Ramadier I Blum otrzy
mali od Amerykanów rozkaz wyeliminowa
nia komunistów li rządu. Rozkaz został wy
pełniony. Obecnie Moch i Blum otrzymali 
rozkaz wyeliminowania komunistów li parla
mentu. Wybory do Rady Republiki wykaza
ły, że rozkaz zaczyna być wykonywany. 

'l'o tylko podz..i.~kowanie „naczelnego" 7.a wyko· 
· nanie planu.-

- O całej Łodzi piszecie, a o naszej fa
bryce to jakbyście zapomnieli _._ mówią z 
wyrzutem tąwarzysze z PZPW Nr 39. Jeśli 
sobie czasem o nas przypomniecie, to tylko 
po to, żeby bić, jak w bęben. A czy napraw
dę zasłużyliśmy tylko na bicie? Czy nie war
ci jesteśmy bodaj by jednego dobrego słowa? 

„Dobre słowo" i to nawet nie jedno usły
szał ~prawdzie kombinat w tych dniach od 
dyrektora naczelnego CZPWł. w postaci za
szczytnego wyróżnienia, i 1 miliona złotych 
nagrody za osiągnięcia, uzyskane w II kwar
tale br„ ale. towarzysze mają jednak rację. 
gdy żądają, by o sukcesach ich fabryki „wie 

· dział" świat". 
Tego dnia pojechałam do Kombinatu, wła

ściwie tylko ze ,skrom.nym zamifłrem popa
trzenia', jak dyrekcja będzie obdarówywala 
cukierkami pracownice cerowalni na Cygan
ce. Po drodze na Cygankę wstąpiliśmy jed
nak do kilku oddziałów Kombinatu i choć to 
było tylko „na jednej nodze" sądzę, że nie po 
pełnię błędu, gdy napiszę to tak upragnione 
przez załogę PZPW Nr 39 dobre słowo. 

Od razu przed bramą Centrali witają nas 
czerwone sztandary i wiele mówiący napis: 
„Na cześć Kongresu Zjednoczeniowego wy
konaliśmy plan roczny w dniu 19 listopada". 
Sztandary i tę samą radosną wieść demon
struje nam każdy z oddziałów, 

Kto skomponował tę świąteczna dekora
cV..? Kin wvni~;:ił ·na bramach 10-ciu fabryk 

WARSZAW A (PAP) - .Jednym z nttjstar I wodem nierozerwalnej więzi. łączącej emigrac·ję 
~zych ośrodków polskich na drngie.i półkuli jPst polską w Brn.zylii z dzisiejs 7.ą Polską Ludową. 
Brnzylia. Polac~' tamtejsi, zamies1.kali w Kury Jrdnoc zr~nie zamie<zkaly w Kurytybie m!l
t .vbie, prze$lali Pnizydentowi -Rzecz~- pos politej Jarz pol•ki Czesław Lewandow$ki, znany i ce
Bole;:lawowi Bierutowi w upominku piękną lam- niony 11a terenie Brazylii, prze~lał w darze dla 
pę, W)-konaną z tamt<>j•zego dr1ewa pi11hora, ro Muzeum Narodo>1\ego w War~zawie dwie nkwa
snąc_ęgo tylko w Paranie. l'odarek ten jest do- rele. 

Delegacja Ligi Kob· et wyj6idża do Budapesztu 

Czym, proszę was, tłumaczyć powyższy 
„nietakt" naszych gazet codziennych i tygod
ników? Ano, nie ulega wątpliwości - bra
kiem tzw. kompleksu Kopciuszka. Dopraw
dy - za przeproszeniem BBC albo inaczej: 
bum - bum - bum - nie królewicze nam 
dziś w głowie: całą naszą uwagę koncentru
jemy na odbudowie i rozbudowie my;zego 
państwowego demokratycznego „noworlldka", WARSZAWA (PAP.). Dnia'26 bm. udaje się 

do Budapesztu na II kongres Swiatowej De
mokratycznej Federacji Kobiet delegacja Li
gl."'Kobiet. 

skiego, dolnośląskiego, Warszawy - miasta, który rośnie i rozwija się dzi~ki naszemu 
woj. warszawskfogo, i Łodzi - miasta. Wśród zbiorowemu wysiłkowi i pracy. I dlatego -
delegatek są przodownice pracy. bez żadnych dziwów - wspania.łe meldunki 

W skład delegacji wchodzą poza przedsta
wicielkami partii politycznych, związków za" 
wodowych, Związku Samopomocy Chłop
skiej. Związku , Nauczycielstwa Polskiego, 
przedstawicielki Ligi z woj. śląsko-dąbrow-

Z powodu choroby przewodniczącej Zarzą- o wykonaniu zobowiązań, powziętych przez 
du Głównego Ligi Kobiet d-ra Janiny Szta- pol~kich robotników dla uczczenia zjedno
chelskiej, przewodnictwo delegacji objęła czenia partii robotniczych wypierają swą 
pierwsza wiceprzewodnicząca Zarządu Głów-1 istotną ważnością nawet tak „doniosłe wy
nego Ligi Kobiet dr E. Pragierowa, wicemi- darzenie", jak to, iż... ks. Edynburga został 
nister Pracy i Opieki Społecznej: ojcem. ' 

·uchwały plerium KCZZ 
Tow. Ochab przewodniczącym - tow. Ćwik sekretarzem generalnym J 

Dnia 23 bm. obradowało w stolicy plenum Ko wodowego. Plenum przychyliło i;ię do prośby l Plenum KCZZ zatwierdza sprawozdanie to-w. misji Cent1'3lne.i Związków Zawodowy-eh. Ple- przewodniczącego KCZZ - Kazimierza Wita- Kazimierza. Wita.szewskiego oraz wyraża podi:ięnum wysłuchało referatu przewodniczącego szewskiego, sekretarza generalnego KCZZ - kowanie i uznanie za zasługi, położone przy b11 KCZZ - Kazimierza Wita.szewskiego o obecnej Adama Kuryłowicza, wiceprzewodniczącego dowie i rozwoju odrodzonego ruchu zawodoweRytuacji w polskim ruchu zawodowym, oraz te- KCZZ - Józefa Szczęśniaka i sekretarza KCZZ go, za rzetelną. pracę i hart klasowy, wykazany feratu sekret1trza KCZZ - Bolesława Geberta - Stefana 1fatusz()wskiego i zwolniło ich z zaj w służbie dla. klasy robotniczej i państwa luo sytuacji w międzynarodowym ruchu za.wodo- mowanych stanowisk w KCZZ w związku z ob- dowego. Jednocześnie Plenum życzy tow. Ka.zi-wym. jęciem i.nnych prac. mierzowi Witaszewskiemu oraz przechodzą.cym 
W szerokiej dyskusji nad referatami omówio Plenum postanowiło powołM n& przewodniczą. na. in~y o~cine~ prac! tow. to~. Ad:imowi Ku-no obecne zadania związków zawodowych. Na cego posła Edwarda Ochaba, na sekretarza. gene- rY:łowrnzow1, J~zefow1 Szc~ęśmako';l, Stefanoczoło wysunęła się sprawa upowszechnienia ralnego - posła. Tadeusza ćwika, na wiceprze- 'li'l Matuszewskiemu dalsze3 owocneJ pracy. n~ współzawodnictwa. pra.cy, Podkreślono, że związ wodniczącego - Aleksandra Burskiego (prze- ~owym po~te~nk.u dla. d?bra. klasy robotme~eJ ki zawodowe niedostatecznie pracują. nad nak- wodniczą.cego Zw. Zaw. Włókniarzy) na. sekre- 1 urzeczyw1stmema sOCJalizmu _w naszym _kr~Jll· tywniAniem robotników. Pozytywnie oceniano tarzy KCZZ - Irenę Piwowarsklł (wiceprzewo- P~za t~m nc~walono r~~oluc~ę w, 11praWle ;Jed· przebieg akcji zainiejowanej pnez górników ko · dniczącą Zw. Zaw. Włókniarzy i, Edwarda. Wa.- nośc1 światowe:I PederacJ~ Zw1ą.zkow Za.w.od.opal ni Zabrze - Wschód z okazji Kongresu Zje- laszczyka r~ekretarze. generalnego Zw. Zaw. Sa wy~h postan~wiono ~sł:i-c telegra~ do ś~to· dnoczeniowego. morzą.dowców). weJ FederaCJ1, za.pewniaJący o sohdarnośc1 pol-. . . skiego ruchu zawodowego w wa.lee przeciwko Omaw1a3ąc współpracę z ruchem zawodowym Poza tym plenum dokooptowalo do prezydmm ' b . . . . d ś . h d innych krajów, ~twierdzono, że pol~ki ruch za.- KCZZ: Józefa Kieszezyńskiego (przewodniczące pro ?~ rozwi3~me. Je n~ c~ ruc n . ~wo 0-8~0, 'wotlowy za mało zaznajamia związkowców in- go Zw. Zaw. Metalowców) 1 Henryka Cent kow- ~Tl'.YJ~ . 0 · e~er.~?zny f~ ~ pr~ecnv .? pr~ e.-nych krajów z nas~ymi osiągnięciami. skiego (przew. Zw. Zaw. Robotników i Pra.cow t o;vamu ~orni .0 w .:_'ds le wki~ rancJieł, wy ano . ·kó R 1 h) e egram o min. o ze ews - ego o p .nym po-. Następme sekret~.rz K CZZ .Józef Kofma.n po- m w 0 nyc · . . . parciu jego stanowiska w sprawie stosunku rzą.· rnfor~ował uczestm~ów plenum o za.sadach re- :i;'len~m uchwaliło zwoła~ . kongre11 kn.Jowy du francuskiego do Polaków, zatrudnionych we gulacJ1 płac pracowniczych. I zw1ązkow zawodowych w dmach od 16 do 20 Francji oraz uchwalono rezolucję protestują.cą 
Plenum KCZZ przyjęło uchwałę w sprawie marca 1948 roku. przeciwko prześladowaniom działaczy zwią.zko-zmian personalnych w kierownictwie ruchu za.- Przyjęto następującą uchwałę: ~eh w USA. 

;,Nie ustąpimy nikomu 1-go miejsca'' 
Wrażenia z wizyty w PZPW Nr 39 

i fabryczek te proste a radosne słowa komu- urządzone tak czysto; porządnie, gdzie nawet 
nikatu? wszelkie żelaziwa podpadające pod rubrykę 

- Gdy po dwóch godzinach nieobecności „złom" posegregowano, ułożono każde z osob 
wróciłem w piątek do fabryki - opowiada na na półce, przygotowano, by bez wielkiego 
kierownik oddziału pierwszego tow. Szteren- ambarasu• móc je odszukać, przerobić i, zu
katz - ujrzałem wywieszone sztandary i na żyć do produkcji. Towarzysze dumni są 
pisy. Byłem ciekaw, kto to tak pomysłowo przede wszystkim z betonowych podłóg. 
wykonał, lecz ze wstydem przyznaję się, że - Przed kilkoma miesiącami było to tylko 
nie zdołałem tego dociec. klepisko albo kocie łby, hulały bezkarnie 

Kierownik ten, hawiasem mówiąc, jeden z szczury i gnieździły się świnie - dodają ty
najlepszych w kombinacie, jest równocze- tułem wyjaśnienia. 
śni.e drugim sekretarzem Komitetu Fabrycz- Nie tylko magazyny, lecz i Kombinat. jako 
nego PPR. Na rozum biorąc należałoby są.: całość, poważna część jego budynków, ,da
dzić, że to on właśnie był inicjatorem wy- chów i wszelkich innych urządzeń powstała 
wieszania sztandarów. NiE BYŁ NIM i praw w ciągu ostatniego ·roku. Tak samo zostały 
dopodobnie nie była nią żadna z oficjalnych odremontowane lub zestawione ze złomu ma 
instancji fabrycznych, bo • też i nie było to ko szyny. Nie świetne dziedzictwo objęła dyrek 
nieczne, gdyż załoga w całości cieszy się jak cja i załoga po gospodarce okupanta i nie 
z osobistej wygranej, gdy fabryka odnosi o wiele mniej rabunkowej gospodarce przed
zwycięstwo. Jaka była postawa partyjnych i wojennych właścicieli. 
bezpartyjnych członków . załogi, o tym mia- Te 10 rozrżuconych na przestrzeni 25 ki
łam możność przekonać się naocznie. Zaraz lometrów fabryczek stanowią dziś żwartą 
po ~ej~ciu na pod~órze oddziału I-szego, całość, która, jak to już wiemy, zdobyła w 
rzucił się do nas. maJster, tow. · Le~andowski. drugim kwartale br. tytuł przodującego za
Był w rozpac~y 1 chwytał za. poły to „na~zel . kładu pnemysłu wełnianego, a w dniu 19 li
nego", tow. Pietrza~a , to. znow przewodniczą stopada, to znaczy 0 dzień wcześniej , niż to 
cego Rady, tow. Cichockiego. przewidywała uchwała przedkongresowa za-

- Dyrektorze, na niedzielę muszę mieć ko logi, wykonany został roczny plan produkcji: 
niecznie murarza - Józek, pomóż, ratuj. Sukces to niewątpliwie bardzo poważny, gdy 
Przed poniedziałkiem trzeba przecież zabe- weźmiemy pod uwagę, że Kombinat narodził 
tonować sztance! (od salfaktora). się dopiero w lipcu ub. roku. 

- Czyście widzieli jego rozpacz, towa- Jak to się stało? Dzięki czemu? Decydują-
rzyszko? Lewandowski jest bezpartyjny - cym czynnikiem była tu bezwzględnie dobra tak u nas ludzie przejmują się fabryką -
oznajmia mi z radosną dumą tow. Cichocki, wola, no, i dobry .st3'1 pracy. 
zwany tu pieszczotliwie Józkiem. Gdyby w ciężkich warunkach Kombinatu · 
że tak właśnie .jest, · a nie inaczęj, widzi Nr 39 ludzie urzędowali, kierowali wszyst

się choćby tylko z powierzchownego rzutu kim zza biurka, firma ta w najlepszym wy
oka na podw órze fabryczne, na magazyny. padku byłaby tylko luźnym zlepkiem wege
Czysto tu. schludnie - przynajmniej na tych tujących 10-cit:I fabryc:zek. 
oddziałach , które zdołałam w czasie tego na- Stało się jednak inaczej. Naczelny dyrek
lotu zwiedzić. Nie widać po kątach żadnego tor, tow. Pietrzak, potrafi już o 7-mej rano. 
złomu , żelaziwa, śmieci ni odpadków. A ma- ba, często i w nocy ,robić naloty na tę czy 
gaz.yny części technicznych i zapasowych o ową fabrykę . To samo czyni przewodrticzący 
tych można by napisać cały poemat. Przy- Rady Zakładowej , stary działacz robotniczy , 
znaje, że oierwszv raz widziałam magazyny. tow. Cichocki. nawiasem mówiac. dusza i ser 

' 

ce Kombinatu. Zarówno wykończalnia na 
Cygance, jak i budująca się dopiero farbiar
nia przy ul. Drewnowskiej, jak wreszcie każ 
dy inny większy czy mniejszy oddziałek n ie 
czuje się puszczony samopas, lecz wie, Ze 
jest częścią zgranej całości. Mieliśmy wła
śnie okazję stwierdzić to naocznie na Cygan
ce. Bohaterami dnia były pracownice cero
walni. One uwinęły się gracko z robotą i w 
ten sposób umożliwiły swym sąsiadom z wy. 
kończalni dopiąć plan roczny na ostatni gu
zik, to znaczy odstawić wyprodukowane me
try tkanin w stanie całkowicie gotowym do 
wędrówki w świat. 

Na „ambit" wzięła i stara gwardia 
młode, świeżo wyuczone. Poważnie chora 
tow. Suwalska mówi: 

- Bo jakże inaczej. Męża stracili mi Niem 
cy na gilotynie„. razem z nim byliśmy przed 
wojną w Komunistycznej Partii. Jestem pe
perówką - to przecież o · planie pamiętać mu 
szę. 

Sędziwa weteranka, bezpartyjna, ob. Anna 
Krym, jest cerowaczką od 50-ciu lat. Praw
dziwa mistrzyni w swoim zawodzie. 

- Wyszkoliłam w tym roku - mówi ~ 
18 młodych cerowaczek. Jakąż inną pamiąt
kę mogę zostawić po sobie? J9 przecie.i jut 
patrzę na cmentarz. 

Tow. Julia Pietrzak, członkini PPR, maj
strowa, przyszła do fabryki jako 13-letnla 
dziewczynka. Z dumą opowiada: 

- Gdy po wyzwoleniu poszłam do fabry
ki 13arcińskiego, zastałam tam cztery cero-
waczki. Odchodząc, zostawiłam ich już 40. 
Gdy tu przyszłam przed rokiem, było cero
waczek dwadzieścia kilka, teraz jest ich 88. 

Z taką samą dumą mówią o swej pracy ,i 
firmie wykończalnicy. Chlubią się pięknymi 
sztukami tkanin. nowym dachem, nowo uru
chomionymi maszynami. 

Tówarzysze z PZPW Nr 39 · oznajmiają czu 
purnie wszem i wobec: „uzyskaliśmy hono
rowe miejsce w drugim kwartale i ani nam 
się śni ustąpać je komu innemu. Zobaczycie, 
że jeszcze nieraz będziecie m•1 sie li dobrze na 
pis::ić n n'łs:u!.i fabryce". 

H. W. 

, 

• 



PROCES O SABOTAż GOSPODARCZY 
Prokuratura Wojsko~·ego SlLClu Rejono

wego w Pnzna.niu kończy przygotowama do 
:procesu o sabotaż gospodarczy przecnvko 
członkom zarządu spółdzielni apoZywców 
„Robotnik" w Poznaniu. 

Na ławie oskarżonych zasiądą: Mariau 
Nowak, F.'eliks Staszewski i ł'ehks L~nar
"Lm ·i ".!Z. 

Bcclą oni odpmr-iadali ::a to, że przez cha· 
o'cJ'CZllą i niedbałą gospodarkę doprowadzi
li spółdzielnię „Robotmk" do ruin:, w111ru
t€k czego_wła.dze naczelne zmuazone były 
Pn:. stąpif do jej likwidacji. 

Proces odbędzie się 9 grudnia br. w Po
znaniu. l\-:-" rozprawę powoła.no ok. 2 swiad 
ków. -

,,,. ,,. .• 

~·WYirnNANIE PLA.i:'U PRODtJKCJI " 
FA "STWOWEGO MO OPOLU 

ZAP ALCZA~ EGO 

W dniu 20 listopada rb. Państwowy .Mo
nopol Zapatczany w 'konał plan produkcji 
na rok 1948 w wy2ókóści 19'1.300 skn~yif 
:ta a.łęk ·a1 t.ości g. cen 1:i37 roku -
71,.248.291 zł. 

Do clrua ~:1 grudnia J 94.S r. zos a.nie do-
d. tk0wo "' .. kona ż n~oło '!7. ' U 8kn:yi• 
z p· łek, v art0ci wg. ·tn J ~;;7 r. 
9.639.0 O zl. 

OD U DO ;'i' A ELEK't OWNI WODNEJ 
W OBROWEJ GóP.ZE; NA. ZIEMI 

LUBU KIEJ 
W zni 'zczo ej prztz działania '•ojenne I 

El kt10· ui \Vodnej na Zierni Lubuskiej .za
ko r;-z e zoeta11ą 1\ajbllżazych dni ~h 

tępne pr ce, zmierzające tło Jej u1 ucho
ll'li ni::t. 

ł~lekttownia ta pos-iad ć bedzie 
ło.:.r.i cl ·a tur I z poły, to P. I ę 
n, nc ' Z viązku Radzi kim. 

a ą iedzka rzy odbudowie wsi 
Dekrd o samopomwv są -, ecizk:e; m'. 

rno. że nie '.eo;;zf'd ·,· E'. b ! eo-: t.({JW;C;e \~ v 
„:orzystany przyniósl _iuż pozytywn~ 
"'·yn k1 Svm'~rc-moc są3iedzka przy1.zy 
n;h się :to 11kwid;i::j' znacz11vch 1-::re· 
aow ugorowy·~h. spr?.wn:ejszego przę
pro·Nadio::n 'a zb'orn zbóż 1 z:emiopio· 
tló,;v oraz a:{cJi siewnej. 

W praktyce samoP.omoc nie ograni
czyła się w 'Nielu wypadkach do porno· 
cy przy pracac.:h w polu. , '1e1ednokrol
n.1e s· s' ::1d r,omag;ąl sąsiadowi i przy In
nych pracach, jak np. przy odbudo ie 
zniszczonego w czasie wojny gaspodar 
etwa. Codzienna praktyka życiowa 
wskazała więc słuszną drogę postępo· 
wania przy rozwiąza!'liu tak trudnego 
problemu, jaki stanowi u nas odbudo
wa wsi. 

1•Vojna pc:r:?.:vnih straszliwe spusto
sze.nh v;':ród zabudo ~ań wiejskich na 
\ ·i lkich przestrzen:ach naszego kraju. 
Pomimo intensywne; w cil':gu trzech lat 
odbi.tdov y jeszcze obecnie pozo&talo cb 
odbudo ;y około 2'.W tys. z11g1·od wiej
skich. Pamiętać przy tym nal~ży, że za 
groda wiejska składa się nie tylko z bu 
dynku mieszkalneg·J, lN'Z stanowi pod 
stawowy warsz1 at pracy roJnika, bez 
którego nie może on w należyty sposób 

wykorzystać pasladanej z,ićmJ. 
W ciągu m!n1onych trzech lat, dzięki 

bezpośredniej pomocy kredytowej i 
techniczne.t Pai'tstwa. 8dbudowflno 298 
tys. ze-gród wiejskich, a dzięk: pomocy 
pośredniej - przez dostarczenie mate· 
riałów budowlanych p'J cenach zni:to
nych - odbudawano oko Io l 50 tys. za
gród. Cyfra 220 tys. zagród, które cze· 
kają na odbud<>wę wvmaga jednak na
dal wielkie.go wysiłku kr~oy:owego ze 
ze strony Państwa oraz da1sz.eJ mobili 
zacji sił rn.boczych. tym baraziej, że w 
tej cyfrze przeważają gospodarstwa 
chłopów malorolnych i średniorolnych. 

Chłopi ci nie pos i ada:ią często sily po 

ciągowej, niezbędnej przy zwózce bu
dulca- Wykorzystują tP. sytuację boga 
cze wiejscy, któtzy żądają wysokich 
opłat za zwózkę mater;~lu budowlane· 
go. W ten sposób część kredytów udzie 
lana przez Państwo na odbudowę wsi, 
przechodzi do kieszeni bogac:ty wiej
skich. Należy przy tym zaznaczyć, że 
występująca gdzie n.egclzie pon:oc przy 
zwózce materiaiów bur10\vlanych w !'>r 
mie pomocy sąsiedzkiej niejednokrotn:e 
stanowi zamaskowaną formę wyzysku, 
upra\>.1 ianego przez bogaczy wiejskich 

Zrzeszenie branżowe hodowców jedwabnika 
powstanie przy Zartqdzie Głównym ZSCH 

w stosunku do ich n1ało i sredniorol.: 
~1ych sąs:adów. 

Tym :1iczdrowym ~tcsunk.01n kładzie 
kres uchwalona przez Sejm w dt'liu lŚ 
bm. usta~ a o pomory sąsiedzkiej przy 
odbudowie wsi. Jest ona wyrazem opie 
k1 Pa-listwa, roztaczanej_ nad. mało- i 
~redniorolnym chłopem, oraz dążenia do 
takiej mobilizaćji sil społecznych, takie 
go rozprowadzenia kredytów państwo~ 
wych, które zlik'.·viclL!ją oi;tateczn .e i 
:;zybko zniszczenia \YOjeńue. Usta 1a 
t"ozwoli wykorzystJe racjonalnie wła.& 
sne moz:iwoś.::1 wsi . Ułatwi najbiedniej 
:.zej ludnośe:i wiejskiej pozbawione; s~y 
poci~gówej odbudowę swych gospó· 
darstw. Ustaw·a pomóże do wlasciwego 
wykorąstania ko11i, jakie znajdują się 
w posiadaniu w iejskich kapitalistów, a 
nadto pozwoli gminom ubozszym sko
rzystać z pon1ocy :smh1 zamożniejszych •. 
Są prze~::eż w nas~:m kra:ju tereny .11a 
znaczne] przestrże!'l1 prawie całkowtcl~ 
pozbawione sily pociągowej, jak np. te 
:reny przyczółkowe w Sandomierskim 
; Rzeszowskim. 

Łącznie z dekretem. o pomocy sąsiedz 
kid w rol ictwie nowouch ratona usta 
wa· o IJ'OłlHlCy sąsiedzki j przy odbudo
wie wsi l cdt.ie nowvm instrumentem 
walki kl· s~wej i kapita}i~tami viejskł· 
mi. Położy ona bowiem kr s jMztze 
jednej formie wyzysku, faką stosują 
oni, wykorzystując trudne polożenie 
swoich iednych, a zrujnowanych przez 
woj n~ sąsi~dó ·. 
Chłop biedny odnajdzie w niej jesz

t•ze jetł n dowó t oski Państ va Ludo 
wego o iel!O bJt i przyszłość. 
llllłllllllllllllllllllłllllllllllllllllllłll!łllllllllllllllllll•llllllllłłllllll!lllflll 

Złóż 

w drt!giej polowie grudnia br. zakoń I sce zajmu-je się 3.491 osób. czyli więcej 
czone zostaną prace organizacy]ne no~ niż w Hl39 r. Fakt te1_1 _zos1al spowodo 
wego Zrzeszenia Hodowców Jec!wabni- wany tvm, że po wojnie w ogole n 1e 
ka i Plantatorow Morvvy przy Zarządzie sprowadzamy zzagranicy surowca jed
Głó'.vnym ZSCh. ObC'cn!e organizowa- wabnic1{'gO. W pnyszlnśd przyczyni 
nych ie~t już 7 oddzialów- Zrzeszenie ~· ię to niewątpliwi':! do dalszego upow
obejmie wszystkich hodowców jedwab ~zechnienia i rozwoju hodowli jedwab· 

AL.Et 1 u nika i plnniat0rów morwy. nika w Polsce. 

fiarę na 
Pomoc Zimową 

Z P~ c~ZI R 'ATU Hodow~ jedwabnika w Po~cena ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Remon y w Zgierzu i ' KIELCACH większą skalę rozpocz~ta została w ro 
. W gi n2zjum. i li<:!!um sz oły średniej ku 19~6-
dla doro łych w Lublinit! odbyło ·~ zebra- Przed wojną nie prowadzono w ogóle 
nie n1łcxlz.ieży zor a. iz arte Pt'?. z czlón- i:-rodukcti jajeczek t.zw. grenów, lecz 
ków' Z 1P, na którym przedyskuto ano sprowadzano je z zagranicy. 
~p_rawę wydal_enia ~ ucznióF cz~onków ZMP W roku 19'!5 hodowców ·edwabnika 
z internatu g1mn. im. Sw. ta iśła a Kost- . . J 1 ki w Kielcach za przynależność oo organiza ~yło, ':' .P?ls_ce zal~dw1e 946. W dwa ~ 
cji młod~ieżowej. Zebr i po wy łuchaniu .a pozn1e1 ltczb_a tch wzrasta dwukrot 
przemówie(1 uchwalili rezolucję, w której I 111e do 1 302 o:;ob. W tym roku ~ypro
protestują przeciw wydaleniu kolegów z in- dukowano ponad 20 tys. garncow ko· 

Choć to już druga polowa listopada, I O pos~pach prac vr większych mla
~ezon budowlany trwa jes,zcze. Totez stach, jak Piotrków i Tomaszów pisaliś 
sumv uzyskane od Rady Państwa przez my już niejednokrotnie. Dżtś chcemy· 
miasta przemysłowe naszego powiatu się podzielić z czytelnikami Informacja 
Pabianice, Zgierz, Ozorków, Kutno, mi, dotyczącymi Zgierza i Ozorkowa . . 

lematu kieleckiego ~mnazjum za przyna-1 honów. 
leżnoać do ZMP. Obecnie hodowlą jedwabnika w Pol 

Zduńska Wola, Piotrków, Tomaszów, 
na remont domów i uporządkowanie 
dzielnic robotniczych będą nlewątpli· 
wie w pełni wyzyskane. 

l'leluń 

Konferencja wyborcza organizacji powiatowej PPR 
W dniu 21 października 1948 r. obrado

wała w auli Państwo ego Gimnazjum i Li
ceum w Wieluniu konferencja. wyborcza de
legatów na Krajowy :Kongres Zjednoczenio
wy PPR i PPS. 

Zgromadzenie zagru1 ~kretarz Kómitetu 
Powiatowego PPR tow. Stanisła Suski, 
omawiając znaczenie konferencji w przede
dniu Zjazdu Zjednoczeniowego . . 

Zebranym przewodniczył tow. Aleksa..11-
tler Vhankowski. 

11ilejsca w prezydium zajęli: I sekretarz 
KW PPR to- . Domagała, to . Stalski, Po
ło niak, Za adzki, Więckowski, Lalak, 
(; i1ierezyński, Urban~k, Gąsior, Wątroba, 
Rajszer i Vłodarcżyk. 

Reforat. o znaczeniu zjednoczenia obydwu 
partii robotniczych wygłosił do zebranych 
przedstawiciel KW PPR tow. ~tal&k1. 

Sprawozdanie z działalności organizacyj 
nej ztożył sekretarz Ke>m. Po"'· tow. ~uak1. 

Tow. Suski zobrazował dotychczasową 
działalność organizacji PPR w powiecie 
wieluńskim na wszystkich odcinkach życia 
LJOlitycz11ego, gospodarczego i społecznego. 
Wskazał on na dotychczasowe braki w pra
cy. ·ytyczając dla organizaeji drogi pod
niesienia aktywnoaci W'Szystkich ogniw par
tyjnych w ter~nie. W oparniu o uch ały 
Sierpniowego Plenum KC - mó 1Yił on -
uzbrajamy naszą organizację do walki prz.e 
riwko wrogom klasowym w mieście i na 
WEi, uzbrajamy ją w oręż kryt ki i samo
krytyki, w oręż rewolucyjnej teorii mark· 
sistowsko-leninowskiej, któr~ jest drogo
wo;l;.azem w naszej walce o przebudowę 

ustroju demokracji ludowej, w ustrój soc
jalistyczny·. 

Po referatach wywiązała si~ ożywiona 
dyskusja, w ktorej zabierali głos liczni de
legaci wyrażając całkowitą solidarność z 
uchwałami Sierpniowego ?lenUiń KC. 

W rezultacie ob •ad zebrani przyjęli rezo
lucję, w której między innymi czytamy: 

„Zgromadzeni delegaci oświadczają, że 
dołożą wszelkich starań dla popularyzowa
nia nowych form spółdzielczosci wytwór
czej na wai, będących jedyną drogą do pod
niesienia go&oodarczego i kulturalnego d~
brobytu ~iejskich mas ludowych. 

Zebrani postanawiają wzmóc czujność i 
walkę klasową przeciw1·o reakcji, boga
czom i spekulantom na wsi, oraz wrogie.1 
propagandzie szczególnie przecnvstawiać 
się propagandzie klerykalnej mieszającej 

jedną Partię Klaay Robotniczej - co kła· 
rlzie krts długotrwałemu rozłamowi w pol
skim ruchu robotniczym. Zjednoczona Par
tia Robotnicza będzie Partią, opartą o za
sady i ):lrogram naukowy marksizmu-lem
nizmu. Taka partia b~dzic mo<;fa poprowa
dzić kl!!$ę rob-Otniczą i masy pr cujące do 
ostatniego zwycit:stwa, do ustroju socjali
stycznego, w którym nie będzie wyzysku 
człowieka przez człowi~ka. 

Ubr::ini przyjęli także rezolucję protestu
jącą przeciwko bezprawiu i gwałtem rządu 
reakcyjnego we Francji wobec strajkują
cych górników, wyrażając pełną solidar
ność ze strajkującymi, dla których zgro
madzeni zebrali jednorazowo sumę 8.808 zł. 

·a zakońez~nie konfer~ncji otlbyła się 
część artystyczna, w której wystąpił zespól 
młodzieżowy Pań&wo ego Gimnazjum i 
Liceum Ogólnoksztalcą.Cego w Wieluniu. się do apraw polityki. 

Zebrani delegaci witają 
ment zjednoczenia partii 

z radością mo-1 dając urozmaicony program recytacji i pie-
robotniczych w sni polsko-radzieckich. ST. 

Pracownicy drogowi na cześć Kongresu 
w odpowiedzi na wezwanie górników ko· 1 Ponadto uchwalono przeprowadzić ~stę

palni' Zabrze-Wschód dla ucz_czenia Kongre- puJące ~tace: przebudowę tward~J na
s.u Zj dnoczenio ego Partu Robotruezych w~erzchn~ 10.000 _m k . renowacJę na· 
zebrani v diliu 18 listopada br. przedala i- :1erzchm t:_wardeJ 40:~0? m kw. roboty 

• 1~ ddz' ło' , z· z w n..acowników Dra- Zl.elńne - fa.OOO m szesc i remont cząstkó-
c1e.., o ia ~ '"'· a . r 1 

1• OOO kw \'I Y .„. n1 • 
gówych z terenu okręgu łódzkiego portano- Zebrani wezwali wszystkich pracowni-
wiłi wykonać do dnia 8 grudnia rb. 10Ó ków drogowych do wytężonej prac:v, aby 
procent robót drogowych i mostowych godnie uczcić historyczny dzień zjeduoeze-
przewidzianych planem. nia klasy robotniezej. 

A więc w Zgierm oprócz remontu 
kilku domów wybudowano 50 komórek 
z cegły w posesjach zamieszkałych 
przez robotników, a na ul. Sienkiewicza 
powstaje nowy chodnik z płyt." Prze
prowadza się też roboty mające na ce
lu podniesienie stanu sanitainego Zgie 
rza, odbudoV{ano studnię artetyjską 
przy ul. Średniej, w łaźnt nastąpiła 
przebudowa kotłówni. Należy tu rów
nież przypomnieć o remoncie budy!l'" 

ków przedszkola przy ul. Wodnej. 
W Ozorkowie prowadzi się - óbok 

remontu kilku domów ogólny remont 
Łaźni Miejskiej t jej kotłovn11. Zgod1i:e 
z decyzją Komisji Mi~zkan1owej, su
ma 1.800 tysięcy zlotych przeznaczona 
początkowo na budowę i reperację jezd 
ni oraz chodników i przekazana na re
mont domów w tym przeświadczeniu, 
iż najbardziej palącą dla ozorkowian 
sprawą jest zdobycie. jak największej 
•Jości izb mi~sżkalnych. 
1111n11111111111111111111111mn11111111111111n111m11111111111111111111n111111111111 

Komunikat 
Wojev.,ódzki Komitet Uczczenia Kón 

gresu Zjednoczerho-.,vego zawiadamia, 
że dnia '17 bin. o godz. ~Hej ra110 ódbę
rizie się w ś 1i0tlicy KW PPR w Łodzi, 
nrzy ul. Piotrkowskiej 55 odprawa prze 
wodn !czących powic:towvch i miejskich 
Komitetów Uczczenia Kongresu Zjed
.1oczeniowego Partli Robotnicz~eh. 

Wezwani tow. tow. priywióżą ze so
bą: plan akcji na terenie powiatu z u
względnieniem programu, kalend9rzy· 
ka 1rnp1·0z, oraz potrzeb terenu. 

Sta\'vienn;ctwo obowiązkowe. 

Woje ódtki Komitet 
Uczczenia Kongresu Zjednuczc.miowcgo 

artii Robotniczych 

Wydawr.a: Woj. Komitet PPR w Lodzi. Ko mitel Redakcyjny. Red. i Ad~. Łódź. Piotr kows.~a 86. -~e_lefony_ : R~da.~ Im_ Nacz. 216-1.<f. 
1 
~ekretl.~at 254-2!. Red. nocna !72-3}· 

Dział o~loszeń: Piotrkowska 55, tel. 121-50. ~onto PKO VTI-1505. Zakł. Graf. RSW „P rasa . Ad.!ninistrac1a me o:-zvJmuJe od pow 1ecmalnośc1 za termmowv druk ogłoszen.. 



TE AT RW 
SZTOMPI\A W WDZI 

Najznakomitszy polski - chopinista Hen
ryk Sztompka wystąpi w sali F'ilharmonii 
w sobotę 27 listopada o godzinie 20. Pro
gram obejmuje wyłącznie arcyd.2Jieła Cho
pina. Artysta nie grał w Lodzi od 1945 r . 
a ostatnio wrócił z wielkiego tournee po 
Anglii, Holandii i Belg:ii, gdzie odn:ósł 
wielkie sukoe.sy. Bi!lety w kasie Filharmomi 
od.10-13. 

Państwowy Tt"atr Wojska Polskie~o 
ul. Jaracza 27 

Dziś o goOOimie 19.15 popularna komedia 
czeska Jana Drdy pt. ,,Igraszki z diabłem" 
w rezy~r.ii Leona Schillera, Zespół tworzą: 

Nr~ 

Z caleqo hraju 
napływają meJdunki o przygotowaniach do biegów sztafetowych 

na Kongres Zjednoczeniowy · 
start odbędzie się n~ Placu Niezłomnych. Cała j słu~k.ach telegrafi~znych .r?lkilome~ro:we odle
tra!l'a obstawiona będzie przez. młodzież ~zkolną · głosci. Ustalono, ze młodzi ez ZMP 1 JUnaey z 
i publiczność. lJlice, przez które prowadzić bę- wojcwództvrn. rzeszowskiego dobiegną do Kra
dzie tra-ea zostaną udekorowane flagawi. kowa, a młodzirż krnkowska kontynuować hę
C"dział w ~ztafecie weźmie mlodzi!'Ż płci obo.i· dzie ntafetę na trasie Kraków - l\liechów 

Z całego kraju napływają meldunki o przygo
towaniach do wielkiej imprezy jakiej będziemy 
świadkami w dniu 8 grudnia, to jest w dzień 
Kongresu Zjednoczenia bratnich partii robotni
czych PPR i PPS. Sztafety wyruszą ze wszyst
kich większych miast Poloki i przybQdą do 
Warszawy w _dniu Kongresu. Oto ostatnie mel 
dunki z przygotowań do tej imprezy. 

ga. Celf'm należytego zorganizowania tej impr11 Jędr7.ejów - Kielce. 
z>·, zawiązany został w Szczeci„ie Miejski Ko
ruitet Wykonawczy. PROLETARIACKIE POZDROWIENIE ŁODZI 

PRZEKA:tĄ SPORTOWCY ŁóDZCY 

Fijewska, ży<1zkowska, Bartosiewicz, Puch 
uiewska, Skwarska, Borowski. Biernacki, 
Bolkaws.ki. De~ow;cz, Grabowski, Kło
siński, JW.złowski, Lubelski, ł..apiński. Lo
dyński, Maciejewski, Ordon, Staszewski, 
Wojciechowski, Woźniak i słuchacze 
PWST. Opracowanie muzyczne Tomasza 
!Gesewettera i Władvsława Raczkowskie-
go, dekoracje i kostiumy projektu Otto z PRAC KOMITETU STOŁEQZNEGO z KRAKOWA WY:RUSZY SZTAFETA 
Axera. Tańce w układzie Jadwigi Hrynie- We wtorek odbyło si~ zebranie sprawozdaw- 2 GRUDNIA 

Przez 1~6dź przebiegnie ~ztafeta, która wy· 
startuje z Wrocławia. Etap Łódź - Warszawa 
prz!'biegną prawdo-podobnie zawodnicy łódzcy, 
~tórzy przekażą -Kongresowi proletariackie po
zdrowienie robotniczej Łodzi. 

wickiej. cze Stołecznego Komitetu Organizac.'·jnego Bie Komitet Organizacyjny Sztafety ZMP, któ-
Państwowy Teatr Powsze('hny g~w Szta~etow:y-ch z udz_ialem czł~nków ,-K?mi- ra w dniach poprzedzających Kongres Zjedno-

ul, 11-go I~istopada 21 _ teł, 150-36 SJ1 Orgamz~C:J'.Jnych. Na. zebraniu omow1ono czeniowy PPR i PPS przebiegnie przez Kraków 
. • . sprawy, zw1ązane z techmczną. stroną. spraw- w drodze z Rzeszowa do Kielc, ustalił plan prze 

Dzis O godz. 19.15 prapremiera satyry w nego przeprowadzenia biegów ni;. terenie War- 'biegu imprez:v. ra mecie w Krakowie zorgani-
5 obramch I. Erenburga .pt. „Lew na I szawy i okręgów podstołecznych. zowany zostanie w dniu 2 grudnia wielki wiec 
placu". manifestacyjny. Podobne wiece zorganizowane 

TEATR „SYRENA" Tr:mirutta 1 I SZCZECIN TE:t PRzyGOTOWUJE SI~ będą we wszystkich miejscowościach, przez któ 
Dziś o aodz. 19.30 p ANI PREZESOWA" ' DO SZTAFETY re wiedzie trasa. Terenowe Komitety Organi-

.., „ " . - I Sztafeta na Kongres Zjednoczenfa Partii Ro zacyjne pracują. nad wyznaczeniem 500-metro 
Teatr „OSA Zachodma 43, tel. lł0-09. botniczych wyruszy ze Szczecina dn. 23 bm. wych odcinków do zmian sztafety, znacząc na 

TyJko do niedzieli 28 bm. ,PeTJina". Po- -------------------...;.------------------
czą.tek o godzmie 19.30, w niedzielę o 16 
i 19.30. W pieirw~ch dniach griidnia o
twarcie S€00inu 1948-9 w sali •. Syreny" ko
media muzyc:zina pit. ,.Porwanie Sab:iinek" 
z J. Węgrzyinem i H. Girus.zooką. na czele 
nowego zespołu. 

Bokserzy 
przybyli już 

• 
~ęg1erscy 

do Warszawy 
WARSZAWA, (Obsl. wł.) We wtorek w go- rndi, w. piórkowa - Farka>', w. lekka - Budai, 

" „ ·1 dzinach popołudniowych przybyli do Warszawy w. półśrednia - Marton, w. średnia - rapp, 
Teatr „l\IEl,ODRAM bokserzy węgierscy, którzy jako reprezentacja w. półciężka - Kapoosi i Szalai, w. ciężka. -

11!· Traugu~ta 18 (gmach OKZZ)" I Budapesztu rozegrają w Polsce trzy spotkania. Bene III. 
_Dzis. o godzinie 19.15 „Gody w~seIJ:ie --:: Gości powitali na Dworcu Głównym przedsta _. . . . . . 

widoW1Sko Judows w układ7ie 1 rezyseru wiciele GUKF i PZB. Wraz z druzyną prz:qechah k1erowmcy M1· 
Le;ina .Schillera. Pełne urnl''l wirl'lµl';rlrn Drużyna węgierska przedstawia się na~tępu- ssik i Bartfai, trener Szanto oraz sędziowie Tu
opiera ~ę .na m')t:i,:w!łch ob~ędo~ch, te~s- jąco: w. musza - Bednai, w. kogucia - Bor· sak i Ermler. 
ta.eh mowionych, smewach i tancach zwią
zanych z ludowvm obrzędem sobótki. we
sela i dożvnek. Kom~~---n:~ muzvcz.;na Vllh 
dvsł:twa Ra~1':ow„1d„.,.0 i JZnoimiPMa Si
korskieg-u, tańce -Barba?"r Fiievr;kiej. ko
stiumy i dekorac_ie St<>nisława Cegielskie
go, 

Teatr Kameralny Domu żołnierza 
ul. Daszy

0

ńskiego 34 
Dziś i codziennie o "'"<izinie 19.15 S'Ltuka 

T. Rattigana „Kadet Winslow". Udział bio 
ra: Stanh~ław BioHńs1..; :H-'---, -p„"7·---""'''l 

Edward Dziewoński, Irena Horecka, Wan
da Jakubińska. Janusz Jaroń. Halina Ko
ssobudzka.Andrzej Łapicki, Adam Mikoła
jewski i Konstanty Pągowski. Reżysel4.ia 
Erwina Axera. Dekoracje i kostiumy Wła
dysława Daszewskiego. Kasa czynna od 11 
do 13 i od 15. Tel. 123-02. 

KINA 
ADRIA - „Noc w Casablanre· 

godz. 16, 18, 20. w niedz. 14 
film dozwolony dla młodzieży 

BAŁTYK - „Dzieci ulicy" 
_l!'OOZ. 17, 19, 21. w niedz. 15 
film dozwolonv dla młodzieży. 

BAJKA - .Podrmtek" 
godz. 18, 20. w niedz. 16 
film dozwo1onv dla młodz.i-eży 

Łódź 
• nie będzie pozbawiona 

sportów zimowych 
W Zarządzie Miejskim w Lodzi odbyło się\ ciarskie w Łagiewnikach, które staną się ośrod 

specjalne posiedzenie w sprawie organizacji kiem tego sportu. Poza tym organizowane będą 
aportów zimowych w obrębie miasta. W trosce wycieczki narciarskie w okolice Łodzi, prowa
o ich propagowanie, zebrani na konferencji dzone przez specjalnych instruktorów. 
przedstawiciele T-wa Krajoznawczego i Tatrzań Na konferencji omówiono rewnież sprawę ]o
skiego, O~ZZ ~ ZMP wy~ypow11;1i górz_yste t~re dowisk. Przedstawiciele ZMP wystąpili z goto 
ny w Łag1ewmkach, ChoJnach i Rudz10 Pab1a- ś . · · k b. · d , h 
niekiej na tory saneezko~e i narciarskie. w~ cią zor~amzowa m~ w ro u_ ie~te~ . woc 

Dla początkujących narciarzy Tow. Krajozna ślizgawek i wyszukama odpow1edmch mieJSC na 
wcze uruchamia w najbliższym czasie kursy nar pozostałe, których Łódź ma posiadać dziesięć. 

Spor:t krakowski 
na budowę „W spólnego Domu" 

K_._.AKóW, (obsł. wł.) Niezależnie od poda· piłkarskie, z których dochód pr:i:eznaczono na 
nych już poprzednio imprez sportowych dla budowę ,.Wspólnego domu partyjnego": Tar
uczczenia Kongresu Zjednoczeniowego, a miano· nów - Mościce w Tarnowie, podokr. chrza
wicie: zawodów piłkarskich: team „Cracovia" now•ld - Chełmek w Chrzanowie, ,Sandecja" 
- „Garbarnia" przeciw ·teamowi „Wisła - „świt" w Nowym Są.czu i Podhale - Gorce 
„Tarnovia" oraz meczu bokserskiego „Craco- >V Nowym Targu. 
via'' - „Wisła'', odbędą się na terenie okrę- Imprezy te poprzedzone będą przemówienia· 
gu krakowskiego jeszcze następujące· zawody mi z okazji zjednoczenia partii. 

PL YW ACZKI DUŃSKIE PODCZAS 
TRENINGU 

Nie dawno pisaliśmy o pojedynkach eozoło

wych pływaczek Europy, Dunek z Hola.Aerka
mi. Pojedynki te wykazały wyższość pływaczek 
duń.skich, które w sumie odniosły wi{'cej zwy
cięstw. 

Aby dobrze pływać trzeba na to poświęcić 
wiele godzin pracy. Nie szczędtą tego czasu pły
waczki duńskie, które widzimy jak pilnie przy
słuchują się wskazówkom swego trenera podczas 
tadziennego treningu. 

GDYNIA - „Program aktualności kraj. 
i zagr_ Nr-39" 
P'odz. 11. 12 1'.-l 1~. 17. 18. 19. 20. 21. 

HEL ( dla młodziieży) - „Piętnasroletni 
kaipitan" 

I tak źle • 
I tak • Die dobrze ... 

P-n1b:. 16. 18. 20. w nii>nz_ 14 
MUZA - .,1-go Maja 1948 roku _ w Mos

kwie", „Białoruś w tańcu i pieśni" 
godz. 18, 20 w niedz. 16 
filrn nn~olon" dl<i. T"'l~.-l~;eży 

POLONIA - „Pieśń tajgi" 
godz. 16. 18.30. 21, w niedz. 13.30 
film dozwolonv dla młodzieży 

PRZF.DWIOE3NIE - „Cyg~ńska miłość" 
irodz. 17.30. 20, w niedz. 15 
film niedozwolony dla młodziieży 

ROBOTNIK - „Zrtak Zorro" 
_l!'odz. 16.30. 18.30. 20.30. w niedz. 14.30 
film dozwoJ.oov dla młodzieży. 

REKORD - „My z Kronszladtu" · 
g-odz. 18.30_ 20.3() w pio(17. 16.30 
film dozwolony dl:l. młodzieży 

ROMA - „Ostatni Mohikanin" 
P'ndz. 18_ 21). W p'--"o: 11) 

film d0zwolonv dla mlodzieżv 
STYI .OWY - .. Czerwonv krawat" 

g-odz_ 16.30. 18 30 20 :łO_ w „;„dz. 14.;30. 
film dozwolony dla młodzieży 

E\WIT - .. N:>rzPCZOTI" z 'T'urkmenii" 
godz. 18. 20. w niedz. 16 
film dozwolony dla młodzieżv 

TFJC7.A - __ f):r.WOP"lk z Notre o~me" 
p.odz. 16. 18.30. 21. w nied.,,_ 13.30 
f;1"" nied07'""1,.,„v dla mło::lzieży 

TATRY - .. r.ilda" 
}?Odz. 16. 18.30. 21. w nfod?:. 1~.30 
film niedozwolonv dla młodzieży 

Wl~f.I\ - „T„hArz" 
godz. 17. 19. 21. w nierfz_ 15 
film r:lmwnlony dla młnrlzie7y 

WŁól{NT .\R'7, - • Wielkie Tt<i.dzieie" 
_l!'Odz. 16. 18.30. ?1. w nie<lz 13.30 
film fln7wolon„ dla mh--1d7iP7.V 

\VOL'NO"~ - __ D7•>r0nnik z NotrP nam~" 
godz 15. 17 30. 2(l_ w niedz. 12.30 
film niednzwol<JnY dla młodzieży 

Na co się skarżą członkowie sekcji gimnastycznej Zrywu 
Praca dziennikarza sportowego nie jest ani 

łatwa, ani przyjemna. Jak s1ę kogoś nie pochwa 
li, lub o kimś nie pisze jest źle, ale czasami 
bywa naodwrót, jak się o kimś pisze zadużo -
też jak się okazuje na dobre nie wychodzi... 

Wczoraj otrzymaliśmy list od młodych ZWM· 
owców członków sekcji gimnastycznPj Zrywu, 
w którym. młodzi entuzjaści gimnastyki żalą się 

na swój los. 

„N asza sekcja - piszą dalej - stała się zna
na nie tylko w okręgu, ale i wcałym kraju. 
Członkowie sekcji wyjeżdżali na rozne obozy 
i kursy, nasi zawodnicy brali często udział w 
reprezentacji państwowej''. 

„Całe nieszczęście - twierdzą ~nastycy 
Zrywu - że prasa zaczęła pisać o sukcesach 
naszej sekcji, a nasz kierownik został wybrany 
kapitanem Polskiego Związku Gimnastycznego 
a następnie prezesem Związku Okręgowego. 

'l'o wszystko według autorów listu przyczy
niło się, że kierownik ich co1·az mniej może po 
święcać czasu na pracę w sekcji, którą sam za
łożył. 

„z początku wszystko szło jak należało 
piszą chłopcy - założyóel naszej sekcji ob. 
Dołowy interesującymi i dostępnymi ćwiczenia
mi zach~cał nas do tego piękn'lgo sp'ortu, a na 
treningach widzieliśmy stale przenst2wicieli za· 
rządu klubu, a nie pamiętamy, 11by kiedyś nas;l W końc?wych słowach czło.nko~e sekcji gim
instruktor nie był obecny na ćwiczeniach i sam nastyczneJ „Zrywu' '. zwraca.Ją_ się z apelem do 
ich nie prowadził. Często widzieliśmy również Zarządu klubu o "';1ę~szą. opiekę, a do swego 
na treningach przewodniczącego Miejskiego Za- j wychowawcy o poswąceme im wię__cej swego 
rządu ZMP, kolegę Jabłońskiego i to dodawało czasu. _ 
nam jeszcze więksvigo zapału do pracy''. Wiemy jakim miłośnikiP1'n gimnastyki jest ob. 

przez radio 

Dołowy i niejednokrotnie byliśmy świadkami 

z jaką dumą i radością zarówno prezes Zrywu 
ob. Kaźmierczak jak i ob. Dołowy mówili o roz 
woju tej sekcji, toteż jesteśmy pewni, że apel 
ich nie minie bez echa. 

(kr.) 

Uwaga narciarze 
Wł Z. K. S. „Włókniarz"! 

W dniu 27 listopada br. o godzinie 17-ej w Io 
kalu klubu przy ul. Tymienieckiego 17 (obok 
pływalni KP „Zjedneczone'' dojazd tramwaja 
mi 4, 5, 16) odbędzie się Zebranie Organizacyj· 
ne Sekcji N arcia.rskiej. 

Wszyscy członkowie sekcji narciarskiej byłe
go klubu „Tęcza'' jak również kandydaci z in
nych klubów fabrycznych proszeni są o jak
najliczniejsze przy bycie. 

Olimpijczycy węgierscy 
w Lodzi 

popularna. 11.57 Sygnał czasu i Hqjnał. 12.04 19.00 (Ł) Klasa robotnicza wita czynem Kon- W dn. 25 listc•pada br. odbi;dzie się w Warsza. 
. 11.40 Audycja dla przedszkoli. 11.50 Muzyka\ sce' '. 18.00 „Polskie Pieśni Rewolucyjne''. -

Wiadomości południowe, 12.20 Arie i pieśni g1·es Zjednoczenia. 19.05 (L) Przedkongresowy wie mecz gimnastyczny Polska - Węgry. 
kompozytorów polskicłi, 12.40 Muzyka, 12.45 meldunek robotnika o postępach odbudowy. Natomiast w dniu 27 bm. drużyna Węgier

Audycja dla wsi. 12.55 (L) „ORtatnie jesienne 19.15 (Ł) Recital fortepianowy Marii Wiłkomir ~ka i Polska dadzą pokaz gimnastyczny w Lodzi 
pracP w polu i sadzie". 13.05 Przerwa. H.30 skiej. 19.40 „Wszechnica Ra(liowa", 20.00 Dzien w sali YMUA o godz. 17-ej. Drużyna węgier
(L) Z prasy. 14.35 (Ł) Piosenki włoskie i bisz· nik, 20.45 Pieśni ludowe, 21.00 ( ·Ł) „Powrót Jó· ska przybywa w składzie olimpijskim: 1) Pata· 
pańskie z -płyt. 14.55 (Ł) Komunikaty, 15.00 fa" - słuchowisko wg Milosza Velińskiego, ki 2) Dr. Santalajos, 3) L. Lotb, 4) Pataki F. 
(Ł) Recital śpiewaczy, 1!5.20 (Ł) „Reeytacje 21.40 Muzyka, 22.00 Audycja muzyczna, ~2.45 '5) Baranyai L. 6) Fektej 7) Magyorossy 8) 
Mickiewiczowskie". 15.30 Audycja dzieci (L) Koncert życzeń (cz. I), 22.58 (Ł) Omów. Kemeny F. 9) Farkos F. 
„Gawęda o dawnych czasaeh". 15.50 Muzyka progr. lok. na jutro, 23.00 Ostatnie wiadomości, Drużyna węgierska zajęła na olirnpjadzie 3 
popularna, 16.00 Dziennik, 16.30 Wywiad z gen. 23.10 Muzyka taneczna, 23.20 Program na jutro, . . -
Zarzyckim po powrocie z Moskwy. 16.50 Histo· 23.30 (Ł) Koncert życzeń (cz. II), 23.45 (I.) I mieJsce. . . • . 
ria ·ruchu robotniczego. li.OO Muzyka węgier- ZakończeJJie audycji i Hymn. Przedsprzedaz btletow odbywa się w sklepie 
ska, 17.45 „Historia ruchu robotnicz!lirn w Pol· U-0'.!2240 •sportowym Start ul. Piotrkowska 128. 
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